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CENA OGŁOSZFN: ..N ~\ d e s 1: a D e~ na l-szej strolllcy 50 kop. za wiersz. ZWJc:ejne ogło.zenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lub jego miejsce 
l1ałe'il ogło.zenla po 2 kop. od wyrazu (du\ poszukuja,cych prllcy po 111, kop.). Najmniejsze ogloszenie 20 kop. Rek l II m y i N e kro logi 
po 20 kop. za wiersz petitowy. Za dołączenie prospektów 6 !Ub. od tysJąca egzemplarzy. ARTYKUŁY bez oznaczenia bonoraryum Redakcya uważa 
za bezpłatne: rękopisów drobnych nie zwraca. 

ltedaldor lub lego zastępca przyjmują interesantów codziennie, z wyjątl{iem ani świątecznych, od godziny 3 - 4-ej po południu. 
J _ a ; 

PI'osimy osoby interesowane, które zamiesz- ich opór przeciwko polityce logicznej i pl'aktycz- dotyczące kościola gr('ckiego i duchowieństwa 
!lej na nic się nie przyda. rusińskiego. Sejm 'IV XVII wieku uwalnia na· 

czają w "Rozwoju" ogłoszenia, aby l'aczyły za- Rezolncya, uchwalona w zeszłym tygodniu na przyklad duchowieństwo od wszelkich zobowią. 
mawiać większe ogłoszenia o dzień wcześniej, posiedzeniu Kola Polskiego, jest równucześnie rę- zań wojennych. Widać stąd, że gOloslowne twier­
W wyjątkowych zaś razach przed godziną 1 O-tą, kOlmią. dla Unii slowiarlsldej, że Kolo polskie dzenia takich hr. Bobrinskich są więcej. niż nie­
drobne ogłoszenia do godziny 10 rano, gdyż jest zwolennikiem oparcia prac okoJo utworzenia [ll'zyzwoite. Papieże rozumieli, że rzu()8.niem klątw 
ze względów technicznych nie możemy później za- większości na odpowiedniej rekonstrukcyi gabi- i t. p. nie dopomogą do zjednoozenia kościo16w, 

netu. Baron Bienerth widzi z tej rezolucyi, że do 11 tórego zawsze dą.źyli. 
mawianych ogłoszeń pomieścić w bieżącym num e- nietylko pOWinien przeprowadzić relwnstrukcyę, Odpowiadając Eulogiuszowi, ks. Maciejewicz 
rze i będziemy je zostawiali do dnia następnego. lecz , co więcej, nie może zbyt długo zwlekać z jej przyt'lcza notaty metropolity Siemaszki, dowo-
Wyjątek tylko czynimy dla nekrologów, które przeprowadzeniem. Najdalej na Wiell,anoc rekon dząee, że Unia zapuściła glębokie korzenie, że 
przyjmujemy do godziny 12-ej, a w wyjątkowych sLrukcy.a. gabinet~ musi być przep.rowadzona. R6- dla jej zllicsien.ia ~otrzebne były oddziały woj-
wypadkach i później I wnQczeSDle dymlsy'a dl'. Schrelllera w plynęła s!,a z armatamI. Slemaszko stw lerd~a, że ucisku 

. . . otrzź~ iająco na ni 'm') \ wol II'l}Q~!lyl'b Prze- ze strony kaLolik6w nigdy nie byto, ale prze-
Admlnlstracya "ROZWOJU". konali się, że icb protest pl'zeciwko rekonstruk· ciwnie, byt pow~U; Uilltów !o latynizmu. Ale dl:l 

f!!EEEE_l!I!!!~EEEEEEEE!!!!!!!EEEEEE!!"!!'-EE_""'!"!!!"!!'!SS~ _ cyi gabinetu nie przyda się na nic. Wprawdzie czego broIl lą _tutaj uuiŁów. Wszakże pomiędzy 
, przyszedł im z pomoc~ - wbrew intencyom Unii nimi a katolikami niema różnicy w dogmatach. 

RekoDltruk[ya gabinetu aunrya[kiego. 
Kolo polskie od samego początku istnienia 

gabinetu barona Bienertha mialo jeden i ten sam 
ceJ: dą1 Jlo do utrwalenia stosunlców parlamentu, 
poniewaŻ' w. tem utrwalenill widzialo niezawodny 
środek najlepszego strzeżenia interesów krajo­
wych i narodowych i wywalczenia krajowi oraz 
narodowi nowych, słuszuie mu należnych korzy­
ści. Do tego celu szlo Kolo polskie niezachwia­
nie wtedy, gdy Unia słowiańska prowadzila nie­
ublaganą walkę przeciw gabinetowi barona Bie­
nertha, idzie również teraz, gdy po zreformowa­
niu regulaminu obrad Unia slowianska pomiarko­
wala się w opo~ycyi bezwzględnej i gotowa przy- ' 
stac na kompromis. ; 

Na wiosnę roku przeszłego taktyce Kola pol. ~ 
skiego stawała na przeszkodzie wichrzycielska 
robota Stapińskiego. Nieprzyzwyczajeni do takie­
go rodzajU ludzi jak Stapiński, politycy srowiań~ 
scy wpadli w pułapkę. Wzięli na seryo jego z&­
Idęcia o slużbie dla Slowiańszczyzny i nietylko 
przypuszczali szturmy do gabinetu, lecz za pomocą 
niewczesnych metod politycznych nsilowali ścią­
gnąc Koło polskie z drogi, którą szlo w intere­
sie kraju i narodu. Te błędy Unii słowiańskiej 
i wichrzenia Stapińsldego opóźniły chwilę uzdro­
wieni!l stosunKóW parlamentarnych. Wreszcie je 
dnak Unia słowiańska zrozumiała, kto jest jej 
prawJziwym przyjacielem. Pomiarkowała, że le­
piej zaprzestać skrajnej opozycyi i umozli wić 
przez to podjęcie normalnej pracy wparla· 
mencie. 

Preze3 Kola polskiego zrozumial, że uzdro­
wienie stosunków pat'lamentarClych może się od­
być jedynie pod {,nmą kompromISU, to jest wza­
jemnych ustępstW". 

Unia słowiańska powinna otrzymaó 3-ch mini· 
strów (dwóch czechów i jednego słoweńca) w zre· 
l\oDi:itruowanym gabinecie. Baron Bienertn powi­
nien zrekonstruować gablUet W taJdm czaSie, by 
umożliwić otworzenie większości. Wreszcie niemcy 
muszą się pl'zel<onać, że nie są wszechwładni i że 

słowiańskiej - p. Stapiński, lecz ten zwrot, mo· Cesarzowa Katarzyna dała unitom w roku 1773 
tywowany potrzebą ratowania się za sprawki Ban wszystkie rękojmie, które znies~ono w XIX wie~ 
ku ParcelacYJuego, ośmieszyl do reszty przywódcę ku; Od roku 1832 IV guberniach zachodnich ska-
ludowców. sowano 244 klasztory i 379 kościołów. 

W przeciągu najbliższych czterech tygodni ' Dalej ks. Maciejewicz cytuje wspólczesne fak. 
stosunki parlamentarne ustalą się bezwarunkowo. ty, zagarnięcia kościołów •• Zabierają je i prze-
Baron Bienertb, który tyle razy wyrażał · życzenie rabiają na kluby i l'oszary. Wyobraźcie sobie, 
wspólnej pracy z parlamentem, niflwątpliwie pój- jak przY/IDują podobne fakty serca wierząael 
dzie drogą wytl(niętą mu przez Kolo polskie. Nie- Rok 1905 wzniósł Ll'zyż i rozpoczął dzieło mi. 
zadowohnymi mogą hyc jedynie ministrowie prze- ' lości i pokoju. Ale daremnie starają się znów 
znaczeni na zrobienie miejsca ministrom parla- 1 obecnie potępić katolików, rozdąć domniemaną 
mentarnym. .polską intrygę". Bobrinskij twierdZI, że lud 

, w Opolu nie jest winny! Czemuż go wi~c h-

O 
I rać? Szukajcie winowajców, ale ludowi' pozo-O kościół W polu i stawcie jego kOśCiół! 

• Mówca zatrzymuje się na historyi kościoła 
l w Opolu, Następnie mówi, że zjazdy (Jt'alVosfaw­

grodowe posiedzenie wieczorne Dumy po- ; nych IV .M ńsku i Kijowie , dowodzą, że .nie chcą 
s,wlęcone bylo w dalszym ciągu interpelacyi I wyrzec ~Ię dawnych spoE'llIbow postępowanIa. ZJ&Z­
w sprawie kościoła w Opolu Przyjęto wniosek . ~y tel:H~~y progr.am y , tyłlco pOJltyc.zne: Op~le 
o niezupelnem przerwaniu obrad. Będą przema- Jest )atilo.awym, przykładem, co dZIeJe SIę w lU-

wiali tylko: Maciejewicz, ZamyslowsldJ, Czheidze, nych. ~lleJscowosclach: A le władze milczą, pozo· 
Berezowsldj, Rodiczew, Aleksiejew, Parczewski i j staWiająC to. bezl,amlG. 
Czerl(asow. Posłów sto>uukowo niewielu na sali. I Zwracając Się do Dumy, Id. lVraciejewicz łak 
Pllbliczności, przeciwnie bardzo dużo. i kończyI: "Pomyślc i e o tym kraju, o oho'pnościach 

Pierwszy wyglosil' wspaniałą. szczerą, sliną, I przesladowaniach i cierpieniach. jakie znosi te~ 
ale przy tern powściągliwą mowę, l,s. Maciejewicz. ; lt~d ~l1elmskll Wnilmijci.e glę.btej. Państwo umoc­
I~terpelacya - mówlI - nie jest wiell,a, ale prze· I Ul ~H~,. sk?ro urz,ec~y wIstuicIe, Iladania z dni 30 
cIWllICy rozdęli ją nawet aż poza granice pań- kWietnia l 3.0. pazJzlernlka. Odrzuccie polttykę, 
stwa. PÓjdźmy więc za nimi. ZreS"ttą hr. Bo- : ~ rozsLr.zyg~)CI~ w duchu chrześcijallstwa, milośei 
brinsldj mówll, że IV Galicyi takie zachowanie l sllrawledllwosc.l" (Oklaski opozycyi). 
się jest niemożliwe. lHiejmy nadzieję, że poslo· l Po ks. Maciejewiczu przemawiał Zamyslów­
w~e z~ :r-wowa i z .Wiedn!1l. potr~fią ~a' to od~o •. skii ... Twierdzi on, że Ukaz z r. 1890, oddający 
wIedzlec. Ale tutaJ nalezy komeczDle odpOWie- kOŚcIOl w Opolu duchowień~Lwll prawosławnemu 
dzieć na lllstoryczt;le wywody hr. Bobrinskiego jest kategoryczny i dlatego wykonanie Ukazu ni~ 
i Eulogiusza. "rnkwizycya p~lska" niguy nie może być betprawiem. Ks. IilIel'etinskij w r. 1890 
sz~a. na wschó.d. Pols~(a ?o',Vlem byl~ naJbar- , Ule. w.y!conywal. Ukazu, pOlli,eważ trzymal sie on 
dZieJ tolerancYlua. (Glo$ny smlech pra WJcowców). pOMylU medraznienia Judnosci, To jest czyn o. 
W połowie XI go wieku ~inkwizycya" ta ustala, portunizmu, z powodu którego możebna byłaby 
nie mając nigdy nic wspólnego z hiszP,lńską· druga interpelacya bezprawnego podburzania ludu 
Ale przypusćmy nawet zresztą, że tak było, czy który wtargnąŁ do kościoŁa. Tl'zecia interpelacy~ 
możliwe są podobne sposoby po~tępowania w wie- powinna być skierowana do dyrektora depart,a­
ku XX-ym? Zrcsztl} dOWiodę, że w Polsce bylo mentu wywali obcych, który ośmielił się oświad­
inaczej. Tu mówca cytuje dokumenty sejmowe, czyli czynlącyrn starania w sprawie koścIola 
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w Opolu, że sprawa ta powinna być rozstrzy- wym te słowa dotychczas należą. do i>zeregu "gIo­
~nięta w porządku ogólnym, zamiast powolac się śnych frazesów", lecz ... idea, zawarta w tym tra· 
kategorycznie na Ukaz. zasie, żyje dotl}d i nawet kiełkuje. 

Dalt'j Zamyslowskij mówi, że kościoły wzno Jeżeli przypOlDnimy sobie liczne osady nie 
szone były drogą gwałtu i oszustwa. Z początku mieclde, tkwiące wzdtui przyszłych dróg, które­
rząd wzywał tylko do budowania r.erkwi, ale W0 mi .będde dążyła zwycięsl{a armia niemiecka", 
bec przeszkód, stawianych przez obywateli ziem- Jak gtosił w swoim czasie .Berliner Tageblatt", 
sklcb, zaczęto cerkwie ustanawiać. osady, ciasnym wieńcem otaczające tWierdze, po 

Socyllluy d<>mol<rata Czeheidze dowodzi, że lożo ue na zachodzie Rosyi, a odwiedzane rok­
kOllllsya nie zbijała ani jednego twierdzenia au- rocznie instruktorów pruskich - stanie się ja . 
torów interpelacyi; ironizuje on dalej stosunek snem d1żenie niemców ... do swojej "wschodmej 
rzadu do wyl.nania kl1tolickiego; polem zuje z Cha kolonii. 
rU~lllern i EuloglUszem dowodząc, że tacy Bo- Bf'rllD dą.ży do zawładnięcia opinią publicz-

. bl"ińscy ule myślą nawet u tolerancyi. Co do ną w Rosyl; CZa'laml to się mu udaje - i wtedy 
staro{)brzędowców, socyalni demokraCI nie uronią kraj cały przeżywa skutki polityki niemiecko 
duchowielistwa, ale wiedzą, że lud nie zaczątby rosyjskiei ..• Smutne skutki .•. 
r06pala ' namiętności religiJnyllh, gdyby nie wa- I Od czasu funkcyonowania Dumy te bezpo 
sza prop ganda. Lud rosyjski je~t ujarzmiony, średnie wpływy Berlina są utrudnione, lecz Ber~ 
ale lu l 'loiski jest ujarzmiony w dWÓjnasób, po I lin się stara i może uda mu się znowu ... 
niewaz p ko i narodowość Wlelwwe panowanie li Niemieccy politycy pamiętają, iż .est modus 
biOl'oh' l",yi w Polsce wykopato przepasc. in rebus· ... 

P.",l nsl{ij niedawno mówiloprzyjaźni, a I A więc cmodns). 
dziś lów jest do wojny z polakamI! Spólnia I Jest nim mało znane prawie tajemnicze ,Kor-
rosjH i z polal\am! możliwa Jest tylko proletaryac- 'respolldenz Wedekind· czyli "Fi1rsten Korre 
ka. \'. uuldem jest szeroka autonomia Polski. spondenz~. agencya telegraficzna dla książąt Rze 

US latui przemawiał dnchowny prawosławny szy niemieckiej .. 
z Mińska, Jura~zkiewicz, ale mowy swej Dle I 300 klijentów posiada tajemnicza agencya 
skończ)'l. DuchoWieństwo Jlolsl{ie w gub. zachod- której biuletyny nie są !1mieszczane w pisma.Gh nie~ 
nich - twiordzil - dz'ałalo zawsze wllpólnie mieckich. 
z rewolucyą. Tam za posrednictwem katolicyzmu Cesarz Wilhelm II, królowie i rządcy państw 
dążą do powstania. Inkwlzycya była i je~t, po- niemieckich są klijentami cKorresponden:!. Wede­
nieważ jest ona w duchu dogmatów katolickich. kind. stąd i nazwa Sl1rsten KOITespondenz ..... 

Jnraszkiewicz dokończy mowę swoją w przy- Buletyny agencyi podają przeglądy polltycz " 
szlą środę· nych artyl, utów, umieszt~zanych W pismach nie-

W końcu posiedzenia B ,l brinskij protestuje miecklch i zagranicznych, a banlzo często pro­
przeciwllo .napaściom" na. lllego~ poniewa~, ni~ rokUją •.. co ma ~astą.pić ... 
zapisawszy się do glosu, me moze odpowladac. W tych dnIach "Korrespondenz Wedekiod' 
Takie zachowanie SIę je5t niedozwolone. w swoich biuletynaGh umieścito wzmiankę, w któ· 

posiedzenl~ wie(~zorne zamknięto o godz. 11 rei, powołując Rię na artykuł jakiegoś oapół-pi-
wieczorem. śmlennego rosyj.;kiego swistka czarnosecinnego, 

pozostało jeszcze w sprawie interpelacyi 0- mówi o dążeniu Rosyi do pojednania z nielucaml 
polsldej 4 mówców. Rozprawy w te) sprawie więc I w sprawach polityki wewnętrznej. 
skończą się na. pewno w przyszłą srodę· Swoją wzmiankę .książęca agencya~ kończy 

Berliński kamerton. 

Pod takim tytułem "Dziennik Petel'sbur5ki" 
w)'drukowal ciekawy artykuł, który poniżej pow .. 
tarzamy w całości: . 

- Rosya powinna być kolonią niemiecką! -

proroctwem: 
- Wkrótce' w Rosyi zmieDi się opinia pu­

bliczna i polityka zewnętrzna. powróci na niemiec­
ko-ro8yj~l< ie tory ... 

Nawet .. Nowoje Wremia" obawia się, że pro 
l roctwo ziści się... podług kamertonu berliń­
~ skiego. 
I Berlin zaś w cbwili obecnej marzy o tej chwi­
I li. guy polityl,a Rosyi znowu się stanie polityką 
l niemiecką "w k()lon:ach". 

oraz pańgtwo. Więc będziemy oczekiwali nowych krzyków 
twierdził "żelazny !Ianclerz". 

Pod względem geograficznym 
zst22±! z 

28) 
FERDYNAND HIBBERT. I ne nauki: "Nego", przeczę· Nie wystarcza I 

przeczyć, trzeba wyUumaczyć, dowieM. A gdy 
mówię o maszynach "compound", wiem, co 

ł mówię. Dawniejsze maszyny- zbudowane by--
s C en y z ży cia haitiański e go. 

Przekład WIktoryl Tippenhauerowej. -
(Ciąg dalszy - patrz ]'f. 50). 

Rorotte nie mial lornetki, więc zwinąw­
szy rękę w kulak, patrzyl chwilę, poczem ze 
zdumiewającą stanowczością oświadczy!: 

- Jest to angielski okręt wojenny. 
Śmiech ogólny wybuchnąl wśród pasa­

żerów. 
Tymczasem wywiązala się dysputa mię­

dzy Filipem Augustem a Lacornem. Filip byl 
zdania Sl3ny. 

- To być nie może - tłumaczy l Lacor­
ne - jeśliby to byl okręt angielski, dym mu­
siałby byĆ mniejszy, bo maszyna angielska 
"compound", przy wielkiej sile, robi znaczną 
oszczędnoŚĆ w materyale palnym. Ciężar mo­
toru, będąc mniejszy, zmniejsza także zapas 
węgla, a, co za tern idzie, i dym bywa mniej­
szy. Nie może więc to byĆ okręt angielski. 

- Wszystko, co mówisz, niczego nie do­
wodzi - odpowiedzial sucho Filip August. 

- Jakto, przynoszę argumenty naukowe 
dla demonstrowania mojej tezy, nie obalasz 
ich, nie możesz ich obalić, a przeczysz im 
dogmatycznie. 

- Tak, zaprzeczam im-twardo oświad­
czyI Filip August. 

- To jest odwieczna odpowiedź obsku­
rantyzmu na rezultaty najbardziej dowiedzio-

I
ły wedlug innego systemu, ale w maszynie 
"compound" para zbiera się w jednym cylin­
drze, przechodzi do następnego, a stamtąd 

! do kondensatora. Czy nie wyrażam się do­
kladnie. kapitanie~ 

I - Najdoldadniej, tylko system .compound" 
l znalazl zastosowanie nietylko w marynarce 
j angielskiej. Stal się on uniwersalny, a nawet 
inżyniel~ francuski, Dupuy de LÓme, udosko­
nalil go do tego stopnia, że budują teraz ma­
szyny o poczwórnych ekspensatorach ... 

- Wiem, wiem, chcialem wJaśnie po­
wiedzieć ... 

Okręt coraz wyraźniej rysowal się na 
horyzoncie; robiono zakłady. 

- Ja utrzymuję, że to okręt niemiecl<i­
wolal Lacorne. 

- A pan co myślisz, kapitanie' - zapy­
tala pani Dupuy. 

- Może to jest okręt lwmpanii "Mesage­
ries", udający się do Brazylii. 

- To być nie może! Okręty kompanii 
"Messageries maritimes" są budowane sy­
stemem mieszanym i odznaczają się lekko­
ścią i elastycznością. Okl'ęt, który mamy 
przed sobą, jest bardzo ciężki, widaĆ, że zbu­
dowany z żelaza lub stali. 

- Nie twierdzilem też, lecz I'obilem przy­
puszczenie - odparl kapitan. 

- A ja utrzymuję, co mówiXem od po 
czątku: to jest okręt angielski - wmieszał 
się znów Rorotte. 

Ostry glos Filipa Augusta 
teraz: 

- I ja jestem tego zdania! 

rozlegl si~ 

t 

Na 51 

"nieprzeJajoych pism" o konieczności przyjaźni 
rosyjsko niemieckiej. 

Bywało to jllż"nieraz .. , dlaczego nie może si~ 
powtórzyc? . 

Kamerton berlińsld dziah wciąż ... 

Zjaza pracowników handlu i prz~mJ8łu. 
Zaprojektowany na dni 3, 4 i 5 kwietnia r. 

b. Zjazd pracowul!lów handlu i przemystu odbę 
dzie się na warunkach na~tęplljących: 

a) program: 1) o ważnośo\ zjaz lów pracow­
ników haudl. przemysłowych, 2) o zalożeniu wspól­
nemi środkami schronisk dla weteranów pracow­
ników handlowych i przemystowych,lł) O ulatwie~ 
nin kura.cyi w miejscowościach leczniczych, 4) o 
potrzebie kasy emerytal nej dla pracowlllków han~ 
dlowych. 5) o .wyksztalceniu fachowem pracowni~ 
ków handlowych i przemysłowych, 6) oprzyjmo· 
waniu kobiet praktykantek w zakładach i bill­
rach handlowych i przemystow1eh, 7) o istnieją­
cych i projektowanych prawach dotyczących pra. · 
cowników handlowych i przemyslowych. 

bl warnnki uczestnictwa: 1) uczestniczyć w 
Zjeździe może każdy członek zrzeszenia biorące­
go udział w ZjeźJzie, 2) zrzeszenia mają prawo 
delegować na Zjazd jednego przed.,tawiciela. swe­
go na każdych lOO ·u członków. Nlepelna setka 
liczy się za pelną, 3) przedstawiciele zrzeszeń 
mają prawo glosu decydujllcego, indy wiJualnego, 
bez prawa przekazywania go innei oSubie, 4) 
każdy przedstawiciel zrzeszenia może mieć tylko 
j eUM glos decyduiący, ó) każdy z uczestników 
Zjazdu ma prawo głosu doradczego, na. pos\edze~ 
niach zaś sekcyi lub k:>misyi, glosu decydulące ­
go (w Illlhwatach sekcyjnych lub kumhyjnych) . 6) 
wpisowe na Zjazd wynosI: od przed~tawicieli zrze­
szeń po rb. 3, od pozostałych uczestników po 
rb. 2. 

Pragnący uczestuiczyć w Zjeździe powinien 
wykupić l<artę wstępu w swojelll zrzeszeniu, naj­
później do d. 25 marca r. b. i zaopatrzy6 ją wIa· 
snoręczllym podllisem. 

Udzial w Zjetdzie zadeklarowały dotychczas 
następujące zrze3zenia: 

1) Tow. wzaj. pomoc pracow. handlowych i 
przemy.-;lowych m. Warszawy, 2) Stow. wzaj po­
mocy prac. handl. wyznania mojżeszowegtJ, 3) 
Stow. wzaj. pomocy komiwojażerów m. War~za· 
wy, 4) Stow. p. n. Związel{ buchalterów m. War­
szawy, 5) Stow. pracowlIików gorzelniczych w 

MAłAW 

Różne glosy dawały się teraz słyszeć: 
- To jest okręt wojenny! 
- Nie, kupiecki! 

• 

- Nie, to wojenny; patrzcie, jak op ance· 
rzony. 

- To prawda! 
- Ma dwa kominy! 
Był to istotnie okręt wojenny, przeszedł 

o 50 metrów od .Saint-Simon'a", a powie­
wala na nim flaga... angielska. 

Rorotte bezwiednie powiedzial prawdę. 
Zrobiono mu owacyę. 

- Ma oczy, nie0hże go! - wolano. Sa­
telici Seny winszowali mu. 

Możecie sobie wyobrazić gesty i pozy 
Seny. 

- Czlowiek, jak ja!... Nie jestem dziec­
kiem!... Czlowiek kompetentny!... Gdy co po­
wiem, to jest takl. .. -l'ozlegalo się na wszyst­
kie strony. 

Naturalnie, że trochę tej chwaly spadło 
na Filipa Augusta, który ze znanym uporem 
popieral przyjaciela. 

Lecz Lacorne, którego nie tak latwo by­
lo po\Ystrzymać, gdy raz byl w ruchu, chcial 
rozpocząĆ argumentacyę co do formy pew­
nych okrętów i wyższości konstrukcyj sta­
lowych. 

- Tak - wolal - okręty stalowe zy­
skują na ekonomii ciężaru. Zyslmją 100 ton 
na tysiącu. Pan się śmiejesz, panie Delphi, 
lecz ja zwiedzalem europejskie morskie bu­
dowle a nie sam pan masz monopol na wie­
dzę cafą. 

- Mylisz się pan, panie Lacorne, nie 
śmieję się - odparŁ Gerard - przeciwnie, 
słucham i ucz~ si~. 

(d. c. n.). 
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Warszawie, 6) Stow. emerytalne pracownikó\\ sztaki leJ,;,I~ '" lCZąC niemilosierllie biczem - J u t r o (w lokalu własnym, Piotrkowska nr. 120) 
prywat. w Królestwie Polskiem, 7) Warszawskie . cIętej sa'yry .'1 I) . uh wielkich w sztuce lekar- zebranie towarzyskie Siow. prac. przemysłowo .b.adln 
Tow. wzaj. pomocy majstrów fahryczul.'ch, 8) Stow skiej, lttlll' :\ • .Itrzeni w jeden punkt, ~aS\1' wy eh gub. piotrkowskieJ, dlll członków I Jeh rg~zlg l' 

J czątek o godzinIe 8 l pól wieczorem. 
kobiet prae. w przęmyśle band.lu 1 biurowoici, 9) ~elltlouow:l 1Aił teoryą, zamykają oczy na WYSTAWA. Dziś I codziennIe "Wysta',~1 
Tow. wzaj pomocy pracowuików rolnych w Wal praklyczllP :I.illcaty, morduiąc chorych, którzy iztuk pIęknych" (Mlkolalewska 4.0) Otwartll od gOlU 
szawie, 10) Związeł. zawodowy prac. prywat. in- i-yuby mogli ;,llyby nie wypadlo im być przed, 10 rano do 10 wlecz. 
stytucyi banI_owych Królestwa Polskiego w Wal' miotem doś\\' adczeń uczonych lekarzy. Jeżeli l 
szawie, 11) Stow. wzaj. pomocy "Zjednoczeni dodamy do tego świetnie zarysowane j umiejętnie ~ 
W Warszawie, 12) Warsz. kasa wzaj. pomocy ~a barwioue postacie wprowadzonych w akcYę zna- I 

przezorności dla osób pracnjących na polu tecli ~; omiłoścl lekarskich, śmialo orzec możemy, że 
nioznem w Warszawie, 13) Stow. zawod. prac • Lekarz na rozdrożu· jest dziełem scenicznem ' 

Kłl O N JK A~ 
techDlczn. i administracyj nych fabryk, zakładów !Jierwszorzędnej wartości literackiej o głębokim 
i biur technicznych przemysłu metalowego w Kl'Ó · podkładzie satyrycznym. (a) Bawełna. Prezes komitetu bawelaianego 
lestwie Polskieru, 14) Tow. wzaj. pomocy prar. Pod względem jednak wartości scenicznej ko- przy giełdZie moskiewskiej zakomunikowal łódz-
handl. i przemysł. powiatu laskiego w Pablaui · medya Shawa ma wady, którym ołówek reżyser - kiemu komitetowi gieldowemu, ze wyniki k westyo· 
caeb, 15) Stow. pracown. handlowych m. Łodzi, ski zaradzi6by powinien. W pierwszych dwóch ual'ynszil, dotyczącego ilości bawełny, znajdui;~ci:!j 
16) Stow. majstrów tabr. w gub. piotrk. w Łodzi, aktach akCja jest za rozwlekła i toczy się za zbyt ię na Dkladach w .Moskwie i w drodle dla okrę· 
17) Stow. prac. wzaj. pomocy przemysł.-bandl. gub. leniwie, w dodatku w przedmiocie malo zrozu gu moskiewskiego, po dzień 14 llltego r. b wy-
piotrli:. w Łodzi, 18) Stow. majstrów fabrycz. gub. mialym dla przeciętnej publiczności, którą, dopie- rażają się w cyfrach następującyeh: na skladach 
pIotrlL oddzlal w Częstochowie, 19) Tow. pra- ro od drugiego aktu komedya naprawdę intere w Moskwie: bawełny z nasion amerykańskich -
cowników hand!. i przemysłowych m. Częstocho sować zaczyna. sprzedanej 27,208 bel, n;esprz8dauej - 34,190; 
wy, 20) Stew maJiitrÓw fabrycz. gub. piotrkow~ i Na naszej scenie wykonano jl} w bardzo do- t z nasion miejscowych -- sprzedanej 2,308 bel, 
skiej oddzial w SOSllOWCU, 21) Polskie Tow. za- brym zespole i wystawiono nader starannie. niesl>rzedanej - 6,337 bel, razem na sldadach 
wodowe pracowni!(ów handl. gub. lubelskiej, 22) , Rola sir Colenso Ridgeooa przypadła w udzia- ' w Moskwie bawelny z nasion amerykańskich l 
Sto\\'. p!'ac. handlowych wyznania IllQjż. m. Ra- ' le p. Zielińskiemu. Ujął on ją trafnie i przepro- miejscowych - 70,103 beJ. 
domia. wadzil konsekwentnie w grze skupionej w sobie, W drodze dla okręgu moskiewskiego: baweł-

T E. A T R. 

Lekarz na rozdroż,u" , komedya 10 4· ch aktach. 

Bemoll·da ShalDa. 

a jednak w momentach kulminacyjnych dość sil- ny z nasioll amerykańskich niesprzedanf\] - 14 
nej. I tys. 716 bel, z nasion miejscowych niesprzedanej 

W rolach doktorów pp, Tatarkiewicz (sir Ralf' · - 4,596 bal: razem w drodze ba welny amery­
Benningto~), Jaracz (sir Culler Walpole), Junosza I kańskiej, i rni~js??wej 1~,312 bel. 
(dr. Blenklnsop), Grodecki (dr. Loony Schutzma- Ogolna 1.losc zapasow b~ welny na ~kladach 

• cher), każdy w swoim rodzaju wywiązali się z za- w Moskwie l w drodze: llIesprzedaueJ 59,839/ 
! dania bez poważniejszych zarzutów, ale najlepiej sprzedanej 29,576 bel , razem 8l:1)415 bel 
ł w ton roli utrafil i opracował Ją najbardziej dro· Z ogóluej liczby 31 fill'm, zajmujących się handlem' 

Sir Colenso Ridgeon, lekarz rozglośnej sla- ! biazgowo Ryszkowski w roli sir Patricka Cullena~ bawełny, do których rozeslano kwpstyon aryusze, 
wy, cbluba LrJlldynu, wynalazca surowicy prze - ' Nad wyraz wrażliwa i lokkomyślna postać nadeslalo odpowiedzi do liomitetu bawełnianego 
ciwtuberkuliczoej, znalazł się naraz na rozdrożu, ' artysty malarza Louis Dubedat'a znalazla bardzo 20 firm. 
na l\tóre go wprowadziła miłość dla kobie~y. I dobrego przedstawiciela w osobie p. Bończy; zwla- WedIug odpowiedzi, otrzymanych na kwe-

Żona artysty-malarza, zdeklarowanego su- szcza scena konania w akcie ostatnim, przepro- styonaryusz rozesłany fabrykom okręgu ruoskiew-
chotnika Louis-Dubedat'a, urocza i słodka Jen- wadzona z dużym umiarem artystycznym, zaszczyt skiego, w składach fabrycinych zna.Jdowało się: 
nifrr wdarla się nieomal przehojAm do gabinetu przynosi artyście. dnia U lutego 1910 r. iJawerny rosyjskiej z na" 
dora Colenso z żądaniem, aby uleczyI jej męża, W trudnej roli Jennifer, żony Dubedat'a, wy- sion amerykullskich - 243,697 bel; rosyjskiej i 

Sir Colenso, wrażliwy na wdzięki niewieście, stąpila p. Sowińska. Młoda artystka ma dużo da- perskiej z nasion miejscowydl 34,082 bel; ba-
przJtem zapalony amator sztuki plastycznej, na nych, wróżl}cych dobrze o jej przyszłej kal'yerze wellły amerykulii:!kiej - 52917; egipskiej - 12 
widok J~rac męż~ :[enlllfer zmlęl:,l odrazu., zwla· scenicznej; mlęklfOŚĆ linii przy pozowanill się i ge- tys. 9·19; indyjskiej - 597 boi, razem 34-1.242 
szcza, ze uroda. Jej wywarIa nan glęboloe wr~- staoh, spory zapas uczucia i umiejętność skupia- bel. 
żenie. Uczony l sławny lekarz rozkoc~al SH~ nia gry tak, że sam wyraz twarzy maluje stan O,j powieuzi z 54 fatry!... ceutl alnego okręgu 
w małżonce obiecującego artysty, malarza l stauąl t psychiczny odtworzonej postaci w tlanym momen- wykazaly, że wrzecion przędzalniczych bylo 3 
na rozdrożu. cie, oto zalety, dziś jeszcze nie dostatecznie wy- mil. 665 tys. 316. Nie oLlpowiedzi~Io 17 fabrylt, 

We wspólnej gawędzie z kolegami na uczcie, robione, które z czasem mogą I). Sowińską posta- z liczbą 1,457,869 wrzecion, w 5.1 fabrykach mon. 
danej przez Sir Colenso Ridgeona, z okazyi wy- wic w rzędzie wybItniejszych pracowniczek sceny tuje się 85,748 wrzecion. 
niesienia go do godności szlacheckiej, rozwinęła polskiej. Od 14 marca 1908 rolm powiększyła się licz, 
się polemilta na temat, kto barLlziej zasługuje na • W roli Jennifer wywierala sympatyczne wra- ba wrzecion o 314,028 w 54 fabrykach (w tej 
ratunek: czy artysta obiecujący być sławą Anglii, ' żeDie, tylko glos miejscami zamleral jej na ustach liczbiD 2 fabryki nowe). 
czy cichy, ale użykczny pracownik dr. Blen- co je3t wyrazem jedynie braku rutyny aktorskiej (h) Z przemysłn. W przęLlzalniach welnia-
kinsop, równ~eż zagrożony suchotami •. W toku i niewyrobionej jeszcze umiejętności władania glo- nych, wre gorączlcowa praca/ w nie.ktol'Jcl.t wpro-
tej pogawędki wyjaśniło się, iż Dubedat. mimo sem w sposób taki, by ani jeden wyraz, aoi Jed- wadzają drugą zmianę a nawet i trzecią. W przę-
istotnie imponulącego talentu, jest jako czlowiek lIa sylaba nie przepadła dla ucha słuchacza. To dzalulach bawełoianych istnieje pewne ogra.ni-
nicponiem ostatniego rzędu, przeciwnie zaś, dr. wielka zaleta aktora i aktorki. . czenie pracy, z powodu nieunormowania Się cen 
Blenkin80p to uosobienie honoru, poświęcenia się Wyróżnić jeszcze należy wyborną grę W epi- surowej bawełny. 
dla zawodu, l{tóry sobie obral, cichej a wielce zodyc~nej roli Emmy, gospodyni Riugeona, pani (h) Zo StDwan.ys16nia majstrbw samoprziJJ-
pożyteoznej pracy. \ Dąbrowsldel, oraz grę w roli Minuie Tuval, suu- illików (s61fak.tor-majstrów). Nowo wybrany za-

To też w zakończeniu stary lekarz dr. Sir , ret1d, panny Danilowlczówny, któreJ' talent coraz l d' 
C rząd, uch w a H, że posieJzenia zarzą n odbywac Patrick Cullen zapytuje Sir olenso Ridgeona, pomyślniej sie rozwija. I . I d' tJ-' er d"" 8 . c 

posiadajacego jedno tylko wolue miejsce w swej' I SIę Ję ~ W czwar \~ o 00 ,,:1l16 . WIe zorem. 
klinice Ok m z t ch dwóch suchoiuików odda I St. Łąpi{l~kŁ. TWybrallo uo. bIUra. po~redllictwa pracy, PP: 
. '. Ot u y ------ ł A, Rellera, J. Sledlan.o vsluego, E. Sch wartza l 

plerwszens wo. B K ' . , k' d S' l 
Uczony wybiera d-ra Blenkinsop'a. KALENDARZYK TERMiNOWY. . ap~sc~ns lego; na gospo arzy pp. tams awa. 
Al t t t···· t Kranzeoo l F. Bresza . 
. e. 1?0 yw~m ego. p~s anowle~la Dle Jes IMIONA SLOWltUłSKlE. D z i s Kazimierza. J u· 1 Po ;tanowiono zaproponować majstrom pl"tę ~ 

bynaJmn.,eJ czesć dl!l; CIchej uslugl skromnego t J'O Wo)sława. l dzalnictVm aże b za is wali si na czlonk6 
pracowlllka, Zazdrosc podyktowala uczonernu ta- TEATR POLSKI. (Ceglelnlll.ua 63). D z I t\ "SZCZę' j . ,'. y p J ę.,. w 
ki wybór, chęć usun 'ecia z drogi rywala, by ścle Franla~, komedya W. Perzyńskiego. (Ceny zniżone). pro~ekto~o~v l ~v bten sposob u- st?Wal;Y:SZ~Ule po-
m6dz poślubić jego wdowę. Ridgeon odda Du- ' Pocz~tek o godzinie 8 minut 15 wieczorem. . par 1._ lila. ,_. ID: o go .i.,llll8 Wlecz~re~ 
bedat'a w ręce d ra Sir Ra/fa BIomfield Ben- ! - J u t.r o RD7.lady" Mickiewl.c~a, przedstawieDlę w.lokalu wlasn,rlll I\IIliolaJew;:;ka 91, o~będz.,e Się 

. t l kk' I l i go d o n . II . dla mlodzlezy szkOlneJ, po cenaclI DaJDlzszych. Początek mJeSleczne posledzeUle za.r:6ądu ze WSPO!lldzlatem 
nmg ona, e arza 1'0 ews., e w r , Wle Ilego o godz. 3 I pól po południu. cz!oni{ó\V stowarzyszenia. 
zwolenmka metody leczellla chorych przy pomo- _ J u t r o Lekarz na rozdrDżu" komodya w 4 ak - .. . ł' .. d k 
ey sZ'lzepionek, bo wie, że nie umieląc stosować tach B. Shawa." Poczl\tek o godzinl~ 8 minut 15 wle- la) ... galOWIl O ZI['~J. Zal'~ą ollsorcyulll 
jego surowicy-raczej zabije chorego, niżby mial czorem. gazo~lll lod~kleJ postanowlI iVkl'~tce :6\1101ac ze-
go uleczyć. ZEBRANIA. Dziś (w lokalu, Nowy Rynek nr. 9) brama udzlalo~vców, pt'.L.ellst~\~IC lm wyniki. do -

Nikomu w myśli nawet nie postanie, by Sir o godz. 8 i pól wieczorem, ogólne z'3branle ezłonków ty?h~zasow PJ dZlalaluo::i.cl ::!woJeJ oraz poddac Ich 
Colenso działał z rozmysłem na szkodę paryenta, lódzklego odd.:lalu Tow. prawników, OplUI.1 Opt aco\~ uy prOJelit , llstawy Towarzystwa 
tembardziej żooie Dubedat'a o co Ridgeon'owi - J u t r o ~IV lokalu własnym, Nowy Rynek 6) o~. akCYJnego, na jakle ma bye J:)rzeksztah;Que kon-

. . . . . '. ł 8 wieczorem, miesięczne posiedzenie zarządu Stow. maJ - f sorcl.'um 
najbardZiej IdZIe, bo przeCl6Z odda go w ręce sLrów fabrycznych gub. piotrkowskiej. , .I • . 

jednej z Dajwi~kszych powag Jel<arsJdego ŚWIata _ J u t r o (IV lokalu własnym, MlI.rolaiewska nr 91) (h) Z tl1l'gU. Do\\.o,zy a.rt.ykuto:" 8P.02yw-
Londynll. o godz. 8 wieczorem, miesięczne posiedzenie zarządu czych na ta.rgl vyly (Izls lllUlliJ nlz sredll.le, do 

lJnbedat umiera-ale Jennifer, osoba niezwy. Stow. majstrów samoprząśników, oraz czlonkón StoWl!. czego przyc,rynia Się i:ly stan dróg. 
kle wrazII wa, odczula, dlaczego Rldgeon, pomilllo. rzyszenla~ . Pl- cono za kwartę masła, t rh. W kop. 
USilnych prósb, nle chciał leczyć Jej męża i z po · P' ODCZYT

260
J)u ~r. o . (wp loka!u Sktowwllrz, tetChuOdikCÓWyt' menuel jaj 45, śmie~any kwartę 50 kop. mleka 

lo\rt<OWS]{1I IDzynler ep~ows I yg,os z l -t 7 8 k 
gard,! odrzuca Jego n,kę· p. t. NaJnowsLe zdobycze w ~ecbnlce głębokich wier- ewal ę -:- op. . 

Na LeJU tlo satyr yk angielski Bernard Shaw ceń." "tU czę$Ć). ZA. c\\'larLkę kartofli 40 -- 51) kop., zale-
osnui wysLa wioną wczoraj na naszej scenie po W lECZOH HUMORYSTYCZNY. J u t r u (w sali żnie od gatunku, kalafiory 25 - 40 kop. sztuka, 
raz p,eI'lI'sty komedyę swoJ'ą niezwyldeJ' warto- Koncertowel, ul. 1)zlelna) Wleczor hllmorYSLYóCZDJ na funt pomidorów 10 - 12 kop. IJietru;;zka. 5 k. 
, . ' dochód lustytucy\ KropIli. mleka," puy wsp ludzfale f O . .'. I 7 
SCI literackieJ, pod tytułem "Lekarz na rozdrożu·. artystów Momusa'l' oraz p ÓwlklńSi{lej i p. St. Bo. unt. IVOCU sporo, przewaznIe Jabl"a, - IQ 
W komedyi tej Shaw si~ga do gl~blD ~aJnik6w guclUego, Poe.utek o' godz. 9 wieczorom. kop. fun~ 
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(-) Zj8ld okulist6w polskioh. Zawiązane kowskiego nadesiano " lny przez mlniste- Podejrzaną Jest o kradzież Maryanna Warczak, która , 
W lipcu 1907 rolm Towarzystwo okulistów pol- ryum spraw we.wnęt. , I'ujekt oświetlenia opuściwszy dom męill., :.:abrala klucze 
skich we Lwowie uchwalilo odbyć pierwsze ze- elektl'yczn9go uilc en 1, " elektrownię miej· (II.) Zadanie ran. Wczoraj na rogu Nowego Ryn-
bran'le w Krakowie, pozostawiajAc prezesowi ko- " scową. ku i Piotrltowskle', obok kośelolII ewangelickiego ŚW. 

't I d h b' 66 Tróicy, Tomnsz Laskowski, spotkawszy 24, letnią Ma-mitetu wybór terminu. We,' ' je (LU Zapl' ,) Wa zonyc ma yc ryannę Pietrzak (zamieszkałą przy ul, Brzeztnsklej nr. 
Zjazd lekarzy i przyrodników czeskich w ro· \ lamp lu :, l 1111 ulicach; PiotrkowsklAj od No· 100), zaczął jej robić wymówki, dla czego zeznawała 

ku 1908, kongresy: międzynarodowy olmlistyczny wego R ' I \ j (jlów~lej , ~owomiejskiej do ko~cio. w s3,dzie iako świadek, na jego niekorzyśc w sprawie. 
W Nea[)olu, a po'źnieJ· lekarski w Budapeszc'.le la N, M." .~l'il ./' D:tlelneJ do dworca kolei fa· zadanie ran Szajnartowl, jej kochankowi. Gdy Pietrzak, 

lo unIósłszy SIę, dala kilkoma słowy odprawę napastniko-w roku zeszłym sta1y na przeszkodzie zwołanIU bryczno-:L~ J hk ej . " , wl, LaskowskI, wydobywszy nóż z kieszeni, zadal laj ł 
zjazdu. A. i sprawa pory rolcu najdogodnie lsza ! Za oswle~lanle , tych uhc m~glstrat, w mysi rtlny nożem. Pletrzakównll.lIlczęla krzyczeć I wzywać po­
dia naszych kongresów nie jest dotychcpas roz,- u.mowy, pIaclc bę~zJe, elektrOWnI 10,000 rb. rocz· mocy. Nadbiegli przechodnie I strażnik policyjny, który, 

I k' t u zględ lemu specyalnego ustępstwa w puś~iwszy się w po~oń za UCiekającym, aresziował La-strzygnięla, Urządzona w tym ce u an le a me n~e przy '" n ~ skowsklego. Okazalo się, te Laskowski dwukrotnie 81\-
doprowadziła do wyniku pożądanego przeJewszy- ciągu pierwszy oh lat. dzony był za kradzież I notowany VI policyl jllko nle-
stkiem dlatego, że nie,,:iel~ lekarzy nadeslalo od- ! (h) Ze stowarlyslenia akuSlerek. Wczoraj bezpieczny złodzieJ. 
powiedzi, nadeslane zas me r,ozstrzy~nęl~ ~prawy na zebraniu zarządu stowarzyszenia. akuszerek (p) Ogólnemu osłabieniu wczoraj ulegly trzy 
term lil\1 choć nasunęły wDI.osek, ze lipIec dla postanowiono, że ogólne zebranie odbędzie się osoby, z których Jedną odwieziono do mieszkania na 111. 
wlęl, / ~ ci byłby na]dogodnleJ.szą porą, zwłaszcza I dnia 8 kwietnia. Uchwalono, żeby wystąpić z pro- ~r:e:~~:~:~j ~:!~~~Im trzem lekarze Pogotowia udzIe­
dla l' "I Z Królestwa. To tez na razIe ten .wła- I śbą do policmajstra Łodzi i naczelnika powiatu , (p) Pr •• jechanie Na. ul. Wschodniej nr. 6 M, 
śnie 11IIl' SIąC wybrano na pIerwszy Zjazd okulistów 16dzl<iego, aby przed"dęwzięli środki przeci w dzia- , SI, kupca, lat 40, najechal wóz I dyszlem okaleczył mu 
polskich. . ' . . , lalności osób, które zaJmują się skuszel'yą, nie l nogi. Doraźnej pomocy udzielIl lekarz Pogotowia. 

Oznaezenie ścisłej daty od,t?zono na, pózmej, posiadająo ani kwalifikacyi, ani też praw do tej (p) Bójka I .. apad. Na Zielonym Rynku Mateus" 
Pragnąc rzecz tak, . pop, l'OWadZlc, aby zJ.azd zlą- , pracy. Rabędę, wyrobnika, lat 45, w kłótni uderzył prl9kupleń 

b h d 1 tó I Btolklem I zranll go w głowę Lekarz Pogotowia. rany czyo z uro~z.ystosclaml, . c~y O c O a~~~rz { r~ (h) Z Tow. oykIistów turystów. Dnia 3 mar- opa.irzył, 
w tym wlasme, czasIe Ulejednego z I y es. r. b. odbyło SH~ zebranie zarządu łódzkiego (p) Wypadki Nil ul. Zakl\tnej nr- ł3 Malęorzała 
Krakowa przyCIągną·. 1 . , Towarzystwa cyklistów turystów wraz z udzialem Clep~u~hll, 3 Mula córka rob?tnl~a, spadła ze Bcllod~w 

Komitet zjazdu zwraca SIę do lekarzy o cuh- Koła teatrów amatorskich na którem po odczy- i zWlchnęta prawą rękę. DoraineJ pomocy udzlelll Jej 
stów o podauie co rychlej te~atów, czy to ref~- tanlU regulaminu Kola ~m!ltorskieg~, zaliczono i lekarz Pogotowia. 
ratu ogólnego, czy też odczytow z zakresu okul!- w poczet członków Towarzystw&.: pp. Jana Goebla, I . 
styld, iakie wygłosić ,p~agną. , Aleksaudra Mazurkiewioza. i Władysława PlOtra- SZTUKA ł PIŚMIENNICTWO. 

B,uro zjazdu: KlinIka okulistyczna, ul. Ko- wicza. 

pernIl, we Lwowie. (a) .Bratnia pomoc·. Na zebraniu żydow· (x) Teatr polski. Jutro, o godz. S i pól po 
(A Wyataw~ antialkoholiolnl), ~twarto w So skiego Towarzystwa .. Bratniej pomocy" postano- l poludniu (dla m[odziezy) dane będą eDzia Iy., z p. 

8nowcu Trwać będZ i e trzy tygodme: ~rzy s~o - wiono obłożyć wszystkich członków podatkiem Mielewskim w roli tyturowej; wieczorem zaś o g. 
sobnosci zaznaczamy, że tam, w pOWIeCIe będzlń- w rozmiarze l rubla, w celu zorganizowanIa fuu 8 min. 15 c;Lekarz na rozdrożu~ po raz drugi. 
skim, spożyc i e alkoholu wyn.osi rocznie,4 rb. 37 dualU dla wydawania ~i~znacznych ~ożyczek bez- , _ W niedzielę, o godz. 3 po poludniu c;Le-
kop., podczas luedy w ŁodZI cyfra ta Jest prze procentowych, prawdzlwle potrzebUjącym stowa- karz na rozdrożu~ po cenach popularnych; wie-
szło półtora raza wyższa-6 rb, 69 k., na osobę , rzyszollym czorem zaś c~OO dnh z p. Ztllwerowiczem w roli 
a. w WarszawIe aż 7 rb. 98 kop. , W celu wzmoc?ienia tego. funduszu zarząd buuowniczego Croche'~. 

lXI Wynalnek. Dr. med. Emil Przychodzl0, Towarzystwa urządZI prztldstawlenle teatralne. _ We wtorek, dnia 8 b. m., dyrekcya na-
ordynator szpitala w Tworkach, wynalazł ~par,at, I (-) Zgon W Warszawie, po }(rótkich oier- szego teatru przygotowuje wspanial'y WIeczór Cho-
za pomocą którejSo bada 'prądy elektryozne, Istnle- pieniach, zruarla Jadwiga Dawidowa, z domu pinowski, ku uczozeniu setnej rocznicy nrodzin 
iące w organizmIe ludzli~m. . Szczaw l ńslm, małżonka byłego redaktora "Głosu" mistrza. 

Aparat odznacza Sl~ prostotą 1ionstrukcYJ: a obecnie lderownika "Społeczeństwa". D. byla Na bogaty program złożą się: a) Odczyt o 
Uczony nasz przedstawI.go wraz z, rezultatamI Jeduą z Dajll'ybitniejszych hojownlctek rucha : Chopiuie; b) popisy choru męsldego Stow, śpiewa-
badań na zjeźdZIe leliarzy I przyrodnIków w Kra- emancypacyjno-f'emllllstycznego, czego cArfa~ z towarzyszeniem powiększonej or-
kowie. . (f) Pogadanka dla młodzieży w , ,Odeonie" , kiestry t~3.tra\ il ej; c) produ~c,ye artyatrczne na 

(a).low6 poł/lczenle ulio W ty~h dmach jak zwyl\le tak i wczoraj przyc l ąO' ,l ęla. gromady forteplame paDł Bole:llawskI6], artystkI teatru 
W magIstracie łódzkim rozważano proJelit pOlą- dzieci. o lódzkiego, która wykona: "Prelu le des-dur", .. Fan-
ezenia ulicy Tramwaj?wej , z Wysoką, .oelem o: Program byl bardzo łaJny: piękne widoki taisie Impromptu cis~moll" i "Noc~urne es_-~ur"; 
twarcia nowej komumkacy~ dla r~chu p~eszego ~ SabauJyi. malowniczy zamek st, Mlchel w Rzy - LI) ,trzy .mazury ChoplUu-Noskowskleg? odsple~va 
kolowt\go, bardzo pożądanej dla mleszkanców tej mi e, WIdoki norwe~klego miasta Bergen ze skla- ohor mleszany c;Arfp z towarzyszeDlem orl{le-
~.ielnicy. "darni tranu nad brzegiem rzeki, przypominające- stry. , , ' 

Obecnie, prag~ąc się dostac z .uhcy Tramw~- mi zewnętrznym swym wyglądem śpichlerze bu- Następnie artysCl nasze~o teatru odegrają 
jowej na Przejazd l Wysoką, nalezy przecho~zjć dowane nad Wisrą przez Kazimierza Wielkiego. obrazek rodzajowy w 1 alccle przez Zygmunta 
przez wązld i ciemny tunel, . zalewany Dleluedy Najbard,dej zajął dziatwę artystycznie wy- Sarneckiego p. t eFryder~k Chopin .. ,i c;Georg~ 
wodą z kanału tam 'przepływającego, . I l{oDany obraz z cyklu "Życie Mojźtlsza, W przy- Sand~, na zakończenie zaS p. Andrzej M:1~le~ski 

Kosd polączellla obliczono na 100 tySIęCy szły czwal·tek zobaczą dzieci drugi obraz z tego wypowie <Marsza żałobnego) Kornela UJeJsloego 
rnbli. . , . cyklu, ! z towarzyszeniem orkiestry teatru. 

Mag,istrat musiałby porozumlec SIę z Towa- (x) Z Fnyszłości" W niedzielA 6 marca ! Bilety na uroczysty ten wieczór sprzedaje 
Y t m koleI' rabl'yczno · łódzkleJ na terytoryum • • ", , . kasa teatru rz . s we .'. el.' ' o g. 4 po, pol .. odbędzie się zeuranie z \\fyczajne .' 

ktorego znaJdUje Sl~ ów tun . . Przy,;zlosci" tKon:>tantynowska 5) z pogadanka (a) Wleolór operetkowy. Występy artystów W!ltpliwe J'est czy prOJekt szybko zostanle· ,. ,,' • . k' . k ó d b \. _ \. 
• '1" inż. Nakleiskjego o .. PIerWiastkach Ol. operetkI war,8z.a":s lel,. t rz'[ .z o y I. 150 ,)Ie uzna-

zrealizowanym. , , . ' _... nie publicznoscIlodzkieJ, zawsze doznaJą rzetelnego 
Od szeregu lat mleszkancy ŁodZI wyczekUją (f) AwanturDlczy dorozkarz, Wczoraj Wleczo- d l' Fakt ten potw'lerJzil wczoraJ'szy Wle-

' l' S . N k l d 11 l P t l k" powo zen a. ' nadaremnie polączenIa u wy pal\c1eroweJ zk' ov(vol- rem ,o} o olgo zl.ny , _lua, u ICy bk l? ,l' \Ows le~ czór operetkowy z udziałem Wil(toryi Kawe,C~{iej, 
Spacer?wą przez. posesyę ~ra~1 ?rawczy ow u. do.ror: ca, (u~SUląC z ,S~a oną. s~y ~sCIlł w pro Józefa Redo i Zygmunta Trojanowskiego, sCJąg-
Andrzeja 1& 12) l doczeliao SIę ~Ie mog~, mImo, mIelllU od ull,cy Przejazd do DZIelneJ, zawadzała n waz do teatru WIelkiego bardzo licznych sIu-
że ministeryum otw?rzylo maglstrato,wl kredyt [lO drodze? !DM P?lazd'y. , . c:aczó~. 
w sum.ie 35,~OO rublI na k~Pkno 'lwzI~llant lt{OwaneJ d ó ~a !{ozl~ ~Ie~~lał Plllany, ~vozóU1caz, wewniłtrz. Program wokalny wypelniły przeważnie wy. 
posesyl. A WIadomo dol>rz~, Ja pl ną les . a spra- w c.u lllemDl~J PljSnyc I pasaze,r w. aczęto, po- 'tki z utworów współczesnej muzy operetl(owej. 
wa ze względu na otwarcIe prOjektowanej lwmu- lowac na tamującą ruch dorozkę, lecz WOZlłlca .lGątó 1 O' 1· u byry p'lesni zOIleretek: 

' " ., , . h b '1' b t l l d l ' D ' wnem po em p j.I s nikacyi, umożóllWiająceJ,prlz,e~JepSlelllt e
l 

CZQ
1
S?l,rUC udrom .Slę a,em I mt mą dateJ. , opletro PlO go- Kl'ysia Leśn i czanka", .. Rozwódka" i "Bohate-

kolowego z r wnolegleJ u ICJ 10 r {OWS oeJ. z lnneJ praWIe gonI wIe n a. o S.I~ pos ·erun (?we- ;owie". Arty.ści wystąpili w barwnych kos tyumach 
(x) Z pOllzty, Naczelnik warszawsl(iego okrę- mu st6)k?wemu lokoło culoerlll ~OSZk?ćWs~le~o, stylowych. Parllla Kawecka, obdarzona sympa-

gu pocztowo-teleg, aficznego zawiadamia nas, że zatrzyma? weso e, ,towa~zystwo, O stawI Je o tycznym j wyszkolonym głosem, śpiewa z zacię-
w celu uporządkowania manipulacyi przy wyda- cyrkułu I przywloclc porządek. ciem, swobodą i artystycznym umiarem, przyczem 
waniu korespondencyi pocztowej nieoplacanej lub (a) Wśoiekły pies. Onegdaj w Nowych Choj- każda pieśń ma podkład szczerego lil'y I.mu. Pan 
opbcanej niedostatecznie, na zas3dzie rozpol'zą- ·nach wściekl się pies, należący do wdowy Eleo - Redo z elegancYą i wytwornoścIą. pod względe~o 
dzenia Głównego Zarządu poczt i telegrafów, usta- nory Konarzew$ldej i p ' ,ką.sał dwóch mieslęcz ' scenicznym a hardzo szlachetnie i artystycznIe 
nowiono porządek zapisywania tych koresponden · nych chłopców Alojzego Marehwata i Kazimierza pod wzgJęd'em wokalnym traktuje swoje zadanie, 
cyj do ustanowionych na ten cel książek ze wska - Strzeleckiego. Prócz arYl i harmonijnych dl1etów, ": kt~-
zaniem w nich sumy należnej od adresata za wy- Psa zabi~o, a chlopców odeslano Da kura. rych artyści umiejętnie wydoby wall odpowledme 
danie korespondencyi. eyę do leCZnICy dra PalmIrskIego w Wal'sza- akcenty muzyczne, p. Kawecka z rozmachem, fi-

Wobec tego zarząd okręgu pocztowo·telegra- wie, luteryą. i wdziękiem odśpiewała szereg plesDl, 
ficznego uprzedza odbierających nieoplaco,ną. l~b (a) Kradzieże Wczoraj w domu przy nl. Widzew- między ionemi znaną pio~enkę do ~lów. W. R~-
niedostateczuie oplaconą korespondencyę, ze me skiej 3t, schwytano na gorącym UCzyni\U Szmula Rauch- packlPgo (syna) p. t. "Gejsza choo DalP~ękn l eJ-
powinni płacie niedoboru przed oliazaniem im przed- telda (zamIeSZkałego przy ul. Pfll. fra nr. 26), ktory do- sza" oraz .. Manewry jesil\nne

1
, p. RI~ do zas "Mfl.t-

tern kSJ'llz' kl', do l'to' reJ' taka korespondencya 7,a- pUŚCIł się kradZieży różnych rzeczy na snmę 90 rb t'lnat'a" Leoncavalla i kil ka pieśui, utrzvmanyeh 
"/. 'f ,- Z mieszkania Walentego Warczaka, przy ulicy J 

pisaną została. Przejazd nr 50, za pomocą podrobionego klucza, skra- w serdecznym n!l.stroju. Bardzo się podo~al .frag~ 
1 kt dzion o l'ózne rzeczy, wartości 60 rb, oraz dwIe ksla, t hor ogl afl.czny wykonany z wdzlęloem l (s) W sprawie oświetlenia e e rycznego U- żeezkl kasy poż. Oszczędnose lowe i , w który(!h figurują men c e' , , , ł . 

lio. Slery zaintereso wane otrzymały drogą pry , dwie sumy: tliO rb, i 315 rb., zdeponowane 'N tejże szykiem przez p. Redo (JIDItacya tancs na JZ-
watną wiadomość, że do rzqdu gubernialnego pioir ' kaele, wa.ch). 
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Oboje artyści w scenach z operetek 1,1 
doskonale sztukę śpiewaczą z grą żywą, 
wyrazu, za co zbierali huczne oklasl\i. 

Powodzenie zasłużone dZlellł z nimi p Troja­
nowski (z 'Momusa), który z wiell'ą prostotą i łat­
wością w efel<tllcb komicznych wypowiedział kil, 
l{& satyr i monologów humorystycznych. Każdy 
drobiazg w interpretacyi utalentowanego artysty 
nacechowany jest szczerym humorem i tempera­
mentem. Słuchacze wjbuchali co chwila serdecz­
nym śmiechem. 

(x) Ordon Sosnowska. Wychowanka Sceny 
polsltiej w Łodzi. bo na niej pierwsze stawiała 
kroki, pani Władysława Ordon Sosnowska w \ych 
dniach przejeżdżała przez Łódź, powracając z Ka· 
lisza, gdzie występowała gościnnie dwukrotnie 
w tropie Majdrowicza w komedyi Zapolskiej ,Ich 
czworo> W roli żonl, w kt6rej wykazała wszyst­
kie zalety swego pięknie rozwiniętego talentu 
w tych wfaściwych Jej subtelnych odcieniach, tu­
dzież w roli Maryni w «Małym Domlw,_ W roli 
tej w roku zeszłym podziWialiśmy panią Ordon 
na Bcenie łódzkiej, zachwyceni swobodą, prosto­
tą i szczerością jej gry. 

W Kaliszu miała pani Ordon Sosnowska wy- l 
stąpić jeszcze w sztuce (Tylko sen) Schmidta,; 
lecz została wezwaną do Warszawy telegraficznie ł 
na próby «Klątwy" St. Wyspiańskiego, w kt6rej 
powierzono jej, Jako artystce teatrów warszaw­
skich, rolę Młodej. «Klątwa> wystawioną będzie 
niebawem w teatrze Ro"-maitości w Warszawie. 

(X) KonClert Chop:na. W wielkim ]{oncercie, 
urządzanym staraniem Towarzystwa "Lutnia. 
w setną rocznicę urodzin nieśmiertelnego lIlistrza 
tonów, Fryderyka ClJop Illll , który ma się odbyć 
w d. lz b. m. (sobotę), jal\O poliści wezmą udZiał: 
pp. Wladyslawowa Garlińska (tipiew). zDH.J(Qrnity 
pianista Henryk :Melce!', oraz świetny slazypek­
wirtuoz Pll. wel Kochański. 

(x) WieclÓr Asnyka Jesteśmy proszeni o za­
znaczeLlie, że wieczór, poświęcony pamięci Asny-
11&, lltóry mial SIę odbyc w nadchodzącą niedzie­
lę staramem .Lutni", zolaje odłożony. .. 

(x) Z t,Lutni" pabianickiej. Staraoipffi Tow. 
Spiew. "Lutuia" w Pablanicacu, w nauchodzącl!: 
niedzielę dnia 6 maroa r. b. o godzinie 1 po po­
łudniu, odbędzie się w kaplicy na Starem .Mie­
ście uroczyste nabożeństwo, dla zlożenia hołdu 
pamięci wielkiego mistrza tonów Chopina.. 

Oddzielne zaplos :/ enia do członków, z braku 
ozasu, rozsyłane nie będą. 

ROZWOJ. Piątek, dnia 4 marca 1910 r. 5 

Sędzia pokoju 4 rew. m. Łodzi skazał Naj- Kimberley, które podczas woin, a'lglikó\V ~ boe· 
',l.iUa ua 20 rb. kary lub 5 dni aresztu. ' rami nblegat gl'nt>ral boerski C1'o[l]e. 

- (a) Josek Bandlewicz
t 

mieszkaniec Rado. ł Dalej dą.żv kolej \V7,lIUŻ granicy P;lll~t\V bo e' 
szyc, w dniu 3 marca roku zeszłego przywi6zf ' sldch koio l\lafekingu, bronionego podczas wspo" 
mięso do Łodzi i sprzedawał je bez ostemplowa- nianej wojny przez generała angit>lskif'go Da,' 
nia przez rzeźnię miejską. . PowelJa. Naokolo wietliiej stacyi SZOSZOllg ITI ' 

Po sprawdzeniu przez lekarza weterynaryj ; kają plemiona Gl'iewl1 i Hotentotów, dalej r'J: 
rzeźni miejskiej, okazało się, że sprzedawana przez czyna się kraina L\13tabele. Ta CZ\lSĆ lwlcl zb'l 
Bendlewicza cielęcina, by ta zupełnie zepsuta l nie ; wana już zostara dawniej, przed Idlku I1HSlll I 
zdatna do uiytl<u. l Tor kolejowy idzie dalej kI] pólllo.cy, p" 

Zdaniem kontrolerów rzeźni mielskirj, Band· I monotonny teren i dopiero w poblliu I'ZI I 2:1 
lewicz oduawna prowadzi handel mięsem, przywo ! bez i wkracza w krai gór!.ysty. POUi'ÓŻII. !Jęti 
żonem do Łodzi. I oglądal wspaniale wodo~pa Iy Wi,<tr'['j't ;' ill, ' 

Sędda POkOjll skazaI Joska Bandlewicza na l WZlIoszącrg') się na ogl'oml1cj \\'.pu1coei O t 
miesiąc aresztu. wodospadach mówią. tubylcy: "~Josi (J,l tunla ' 

. to znaczy: "Tu grzmi dym". I rzecz] IV ::;.:Ie z lJ 

- (a) W dniu 10 grudnia r z. na ul. Za 'zglębione) wprost przepaści Job)' Wit s I) strn,: 
wadzkiej okolo domu J'& 17 (na Balutach), czlo- wy huk gromów, a zarazem pf)dllo~zf1. ,,'0 ol' 
nek Tow. opieki nad dziećmi p. Kazimierz No- : mgieł i cllluury rozpylonej wody Alll'l r.'y zab,' 
wieki, oraz strażI:llk policyjny Wacław Kowal- : się do ujarzmirn'a sily wodosp~JólV, J.tóre Uaj, 

ski, stwierdzili, że 43 letni Józef Skowroński, woź \ calej okolicy sil~ e1el<tryc<!'ną i śWIatlu. 
nica, znęca się nad końmi. Pooiągnięto go do od- I Po przebyciu kraju Niassa, l~ole! docil ra dl' 
powledzialności i sędzia pol\Oju skazał go na 5 poludniowego krańca jeziora 'l\lilgauajka, przC'/. 
rubli kary lub 2 dni aresztu. 

Z WARSZAWY. 

które prztlprawa odbywa się za pomocą parow 
ców. Po drug ej stronie tego Jeziora Idl!e dal, I 
tor !\Oleiowy wzdlui rzeld Russisi, c 11gle ku pó' 
nocy, aż dl) jeziora Alberta Elwartla, a ua3t~pllie 
do leziora E·lwarda Na prawo wznoszą się po-

• Kradzieże na poczcie. l\rytl1 wierznym lodem wulkany Mfumbiri i Ru .. 
Uwagę policyi i wydziału śll'dczf'go zwrócił , wensori. Nad jeziorefll Alberta styka Się tor z 110 

fald" że od pewnego czaq\l do kantoru wymiany leją wschotluiego Knnga. wiodącą wzdlu7. l'zek! 
pienięJzy M:trgulesa na placu Bankowym dość Ituri, do miasta StanleyvilJe, nad rzeką [(oogo. 
często przycllOd'l.ą urz~dnjcy pocztowi. Ustanowio- Pomiędzy Itllri a Uelle-Ar'nnsimi rozcią~i1Ją "ię 
no więc tam ścisły dozór. olbrzymie lasy, w których Stanley 7.e SWOlą wy 

W dniu 1 b m. dyżurni llgenci. spostrzegł prawą narażony był na niesłychane tru ly i znoje. 
szy wchodzar.ego do kantoru lednrgo z fnnkcyo Tutaj złlalazl Stanley pJemię karłów Akl.;l Akka, 
narvuszy glównej poczty, M eczyslawa Pl'zyhy~ poprzsunio już opisaue przez pOdrożilil,a CIHulln. 
szewsl<irgo. ndali się za nim, i w chwili gdy Od północnego kralica jeziora Alberta i lZle )(ole) 
chciał zmienić zagraniczne pieniądze, areS7.towa. bieg em Nilu i dociera do WaJ.elai i Lado. 
li go. Przy aresztowanvm znaleziono 10 asy~nat .. Stąrt prostą linią dąży tor lwlei na pólnoc. 
stanów Zjednoczonych Amet'yki Północnoj. jedno przez rzel<ę Sobat, diJplyw białego Nilu I dociera. 
dolarowyeh. ,ieden balllmotdwurlolarowy, dwrtbank. pod 10 stoplliom pólnocnej szerokości do Fa3zody 
noty wtosl,ie po 5 lirów każdy. kilkanaścifl mo. nad Nilem, znanej od cza~ólV wyprawy kapltan:\ 
net srebrnych i mie,lzianych amJlrykrulskich i re fran cu·1\d ego Marchllnda i zatargu Uitstępuegll 
wnlwer systemu «buldog>, nabity 8 iu nabojami. pomiędzy Anglią a Francyą· Ta czę 'c kolei przed. 
W mieszkaniu Przybyszewskiego znaleziono 10- , stawiała wielkie trudności pot!('zas budowy, gd)i 
dolarowy banImot. ' pomiędzy Sobatem a Ndern rozciągają się wielki., 

Badany w tej sprawie P. przyznaI się, że od I bagna. Dalej doliną ~tal'~,pglpską. id;'le k{~It j 
trzech miesięcy zllą~yl skraść na. głównej pocz' , ~rzez Chart~m. dl) KaIru l AleksantlrYl, Og[lIS !i 

cie 01\010 300 listów pieniężnych, pochodzących zycm eUl'opeJslmgo., . , 
przeważnie z Ameryki, chociaż nlt:l gardzI! i in- : Angl.lCY dokonali wl~l~opomn.ego .dzleb l~ul 
nemi. W dalszym ciągu zeznal, że takim samym: tUI'y z milczącą, wytl'walO~Clą, .ktor.a J~st wlasc!­
procederem zajmują się iuż od dwóch lat urzęd- I w.a temu. narodo.WI .. ŚWla.t n~e \~ledZlał ~ralV.Hl 
nicy na glównej po(~z()ie: Emil ROl:lzkowski, Wik. me o tej budOWIe l dOWIadUje SIę obecllle, ze 
ter Zakrzewski i Feliks Robak, kt6rych niezwlocz· l z Kairu przez calą Afrykę uostL\Ć się może do 
nie aresltowano. Capetown. z SĄDÓW. . W mieszkanin Zakrzewskiego znaleziono 13 

j sztuk srebrnych i miedZIanych IIIonet zagl'anicz. Odtatnia poczta, (h) Dnia 23 go listopada roku z. do mie- nych oraz kilka (lhustek i wstęg jedwabnych, wy 
szkaoia stróża I,rzy ul. Zawadzkif'j X! 39, Pawła cią~lliętych z przesyZeJe pocztowych, a IV mie-
KSJędzaka przy~zedł jakś człowiek, a zastawszy 8zkau i u Robaka znaleziono 66 listów zllgranicz 
6-letnl!~ córkę stróża, oznajmił jej, że przy- llej liorespondencyi, a. w piecu ślady spalonych 

- Rząd turecki nie robi dziś już wcale ta 
jemnicy z przygotowali wojennych, uważa, IJolVieul 
rozpoczęcie l{rokó w nieprzyjac iel:4kich przez wOJ­
ska bulgarskie za nleunikuione. Wszystkie więe 
załogi wojskowe z Macedonii skoncentrowano n" 
gl'au1cy bulgarsko-turecldel. Z wlelliim pośpie­
chem bud o lVane są no we stratcgl ezne odnvgi ko 

sIala go jej malka po pieniądze. pap;rró w. 
Dziewczynka wskazała IUU, że pieniądze są Sprawę skierowano na właściwą drogę. 

w szufl;,dzie i nieznajomy zabl'allO rb. i srebrny 
zeg.arek. 

.Po pewnym czasie agenci wydziału śledozego 
aresztowali 2U-letulego Zygmunta Marszałka, któ­
ry przyznał się do luadzleży dzieSięcIU rubli u 
stróża. 

Sędzia pokoju skazał .Marszałka na 3 mies. ' 
wlęzieuia. 

- (a) Sędzia pokoju (-go rewiru m Łodzi, 
rozpalry wal sprawę 20 letniego Jana Gembalsl(1e· I 
go, oskarżonego o lO, że w dnIU 10 llltego r. b. ! 
usiłowaŁ sluasć ulożony na schodach chodnik, w ; 
domu przy ul. Ewangelickiej X~ 17. 

Zamiary le udaremnil stróż dumu Teodor 
Mrok, który prą pomocy polic) i POChWYCI! z10' 
dzieja w chWIli, gdy przesadza! pa'kau oJ ~tro\ly 
ul. l\1lkola}:, wskieJ. 

S', dz a sl\azal Jana Gerubalskiego napólmies. 
więzieula . 

- (a) GUlitalV Najman, w lipcu r. z. wybu­
dował na tery lu l yum Leo na napa port a, przy ul. 
Wldzewskiej 125, bez pozwulenia władzy, je,Jno 
piętrowy gmach na fabrykę waty 

Punlell al fabryili i zakłady plzelllyslowe mo 
gą byc wyl>uuuW<l!lll tylko wedlug zaLwiŁ'rdl.ouyrh 
płanow I otwleraue po orzeczeuiu kom by i tech 
nieznu-bl1uuwl.,Jjl'j plZt'tO prezydcl't mIasta ł.odz. 
pociągnął Gustawa N;,jmaua do odvoWled.daJuo 
ści. 

Z KRÓLESTWA . 
Karbunknł w KielClilch. "Gazeta Kielecka(~ 

donosi, że na straszną tę chot"Obę zapadło kilka 
osób, a przyczyną ma byc spożywanie mięsa 
z chorych bydląt. 

, lejowe. W ,'ilajecie llIac~edons l\im olhy H S'ę go­
rl!czkowa naprawa dróg i mos ł ów. Z Azyi .\lniej­
szej uarlf'lywaJ!J: liczne transporty WOjsk, l,tó:'e po 
lU'óttlim pustOJU w stolicy wysyłane są 11>\:1 gra­
nicę bulgal'ską. 

Kolej transafryJrańska. 

- Wyborcza komisya sejmu pruskiego przy­
jęla kompromlsolvy' projel\t centl'oWcÓW, lIolyC4;;' 

I ey reforu!y wyborczej w ostateCZ1l01l1 czy t, n'u 
KompromIs polega na tern, że wybory mają byc 

.J l posreduie, wszakże wybory na prawyl.iol'CÓ ,V ma-
Wie!lue dzieło, O którem marzył Cecil Rho~ I Ją być tajne, l)OuCZas gdy wybory na poslólY po 

des, 1{OIej żelazna, lqcząca nadnilowe pos'adłości j zostali lllaJą i nadal jawne. 
WIi'lldej Drytauil z przylądl\owemi, Kair z Cape- . Wniosek, za którym głosowa.li centrową 
towneru, lui zosLala skończona. Do wnętrl.a czar- , wspólnie z lionsel'wl1ty ~ta1Ui, przyj to więkswścia 
nego lądu można się teraz dostać wygodnie w wa- \ 15 głosów przeCiwko 13. ' 
gooie. "niosek w przyjętej formie przejdzie pod 

Kolej rozpoczyna się w mieście Capetown, , obrady plenum sejmu i będzie dyslwtowany za 
jlolożonern przy przylądku Dobre) Nadziei. Starn- : tydzień, 
tą.d Idzie urudzaJną okolicą pośród sadów I win- l 
nir, przelo'acza spory Jańcuch gór i wjeżdza na I 
stepy KanoD. 'l'utaJ w nizkich vl'zgórzacll mie­
sz czą się pieczary, W których na mięlIkim l,a· 
mienIU Ulllieszczone są wcale zręczne ry~unl{j" 
~wiadectwa z prastarel epo[ii. .Przedostawszy się 
po za dalszy łańcuch gór, a następnie na drugą 
stronę rzeki Vil.al, biegnie lor koleJOWy do m. 

TELEGRAMY. 
H~l'o\in"fors, 3 marca. (p.) Otwarto sesyę 

koleJuego sejUlu. Na. lIa.bozeilstwie li l~ościele 
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ewan elickim obecny był genenll·gubernator, Zein. slowian. przesilenie boiniaclde kosztowałoby mo· 
Pastor wyglos'! plZ lliO\\~. O 12-ej w potudnie llnrchię nierównie mniej. ,laleńka Serbia nie po~ 
przybył dH rabeJ generał gubel'natora, mistrl es- cią!.;'alauy bośuiakólf iilnie,j, lJia wiellc9. kulturalna 
r('monii sejmu, i OZD jmlł: "Wsz)'stko iotowi"_ AUitrya. 
Rozpoczął się uochód z pokojów w "n~u~uyl:li. BuclapesdJ :l llHUiit (f). 111'. Jaua Zi.ky'eiO 
W skll trono\\'c) gen ral-guoelllaLor lit n~r li st~· miall.owa.no n;lll Qtrim oświa.ty. 
pni trollu i odczytd po 1'usy J~ku po" ItllnlO :ol Naj- Londyn, 3 marca (P). hba. gmin. Wśród 
wy~szego rozkazu: .. W imienIu Najwyższem Jego obrad nad budżetem zarządu marynarki lord 
CeslJrsklej II10ści witam czlonków sejmu i ogta- admiralicyi zapewnil, że budowa czterech dread· 
SZl1fil obecny liolejny sejm za otwarty". noughtów, lIrze widzianych w programie floty, bę-

Najwyższe powitao'e odczytał następnie po dzie ukończona do dnia 1 go kwietnia 1912 r. 
!'711'etlzlm i fińsku wice prE'lt's dApart9mentu go· i dodał, że rząd poc~ynil kroki w celu wypel-
p dalczego senatu. i\Ia'·kow. Następnie talwan nienia danych przyrzeczeń. Budżet marynarki 

IJlk'yt:d , W imieniu seJmu: "WJ.raiarn wIerno· przyjęto. 
I-oddańczy wysoki sZRcune!c Jego Cesarskiej Mo- Koft&tantynopol, 3 marca (P). Przybyl mini 
ŚCI Nalla3nieJszemu P!lIlU i Wielkiemu Księciu". ster serb~lu s[)raw zagranicznych. Mitowanowicz, 
General-gubernator odczytał po rosyjsku listę powitRny na. dworcu przez przedstawicieli sułtana 
wniOsków, oddawanych sejmowi do rozpolnania. I i porty. Zaraz po przyjeźdie Mitowanowicz mial 
Po !<kończonf') cel emon li general.g ubernator po- konferencyę z wielkim wezyrem. 
wródl lIo pol\ojów \\'AwGp;trznIcb pałacu. Konstantynopol, 3 marca ep). W pobliżu 

Berlin, 3 marca (p). <Nat. Ztg.> pi'!ze: Dy- Seresu w rozwalonym wskutek trzęsienia ziemi' 
plomaci, l<tól'zy umieją patrzeć krytycznie na l,Lurhanio odkryto mauzoleum z czasów Aleksandra 
rzeczy, widzą. ie komuuikat rządowy o wizycie Macedońskiego. 
Aehrelltbala w Berlinie, daje dosyć polne wy ja- Białogród, :3 marca. (P.) Stosownie do urzę' 
~n enie w sprawie stosu Ików tureeko-bulgar,;kich l dowego doniesienia }Iról Piotr serbsld przybędzie 
I rosyjsko.au:?tryacJdeh. Celem kOl1Junikatu bylo do Petersburga d. 23 go marca. Królowi towa· 
z jednej strony wyrażenie sympatyl dla utrwale rzyszyć będą prezes ministrów, minist.er spraw 
nla obecnej sytuacyi wewnętrznej w Turcyi i prze· ' zagranicznych i świta. . 
strzezeuie Dulgaryi przE'd a'yanturami, możliwemi (lasablanca, 8 marca. (P.) Kolumna generala. 
w jll'zypu~zczeniu. że Turcya jest slaba. Z dru- Muanier l-go b. m. napadła pod Ecremousse 
l! ej strolly miano na wz;lęuzie stosunki austryac· i rozpędZIła w poplochu klll,a wsi, gdzie wykry-
ku ro~yjsl;.lC, któ, e w(,wcza'l tylko będą lepsze, to zabójców porucznika Meaux. W starciu miesz-
l,iedy l'uLtyl<lt rosyjska powstrzyma się od wnio- 1,ańcy tych wsi ponieśli znaczne st.raty. Francu-
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szym rzędzie przeciwko niemcom. Jeden! wy· 
bitniejszych ikiporterów wyraz' r przekonanie, że 

wprowadz6uii iych cel przez Anglię rówIlałoby 

Si, formaluj kl!~c:e fiDaus~w.j .Niemie~, -gorzej 
OQ pl'zegl·a.a.j wojuy. ~ 

BerllD, 4 marca. (WI.) Niemiecka para ce­
sarska byla na raucie u księżnej Ant()niowej Ra 
dzi willowej. 

Berlin, 4 marca (Wl.) Korespondent peter· 
sbursld "Lokal Anzeigera" donosi, że przy bu­
dowie kolei Wołga-Bogumińsk, mianowicie przy 
zrealizowaniu obligacyi i kapEalu akcyjnego. wy­
kryto olbrzymie l,radzieże, Dotychczasowo slcon­
stantowano oszustwa na 2 miliony rubli. 

Prezesa zar~ądu Nerafowa i bra.ta jego uwię­
ziono. 

Berlin, 4 marca. (Wl.) Prasa tutejsza komen­
tuje żywo wczorajszą mowę Greya w parlamen 
cie angielskim, IV której Grey stwierdz ił z zado· 
woleniem pokojowe wynurzenia ambasadora nie­
mieckiego, lecz nie zapewnił o zainicyowaniu ro­
kowań z Niemcami w sprawienia ogranicze U· 

zbrojeu. Pomimo żądań libenJnych mówcólv, aby 
objawil swe zdanie w tej sprawie, Grey zazna­
czył tylko, że stoi na stanowisku zeszłorocznych 
oświadczeń Aiquita w tej sprawie, że Anslia nie 
pozwoli się prześcignąć w uzbrojeniach na mo-

sków praktycznych, wypływających z pesyrni- zów padlo 2 zabitych i 13 rannych. l'ZU. 

st~cznego plltl'Li nia s ię na sytuacyę na Balka- . Pfttlrsbnrg, 3 mar~a. (P.) Petersb. Agencya ~ Nowy-York, 4 marca. (\VI.) 5,000 strejkują-
Hach. Pl' a r Isy's1n je,·t wlIl ną, że rokowania ' telegl'. upoważniona jest do zaprzeczenia, że za~ cych podpalllo dworzec centralny tramwojowy. 
anc;tryac:,o rtJByjs le 1'1'/.0111 kajl} się· i warte w artykule Gastona Routiera w "Petit ZrujnowaDo port. Policya stl'zelala z rewolwe-

Btrhu, :3 1I1hrca (p). VI l'al'lall1llncie podczas . Journalu~ opinie, przypisywane bwolskiemu, Slł . 
obrad ~roliowych Idlku Pldów wYPOWiedziało się zupełnie zmyslone. \l'ow. 
za zbuJowan eOl we }:i'riedl'ichshaftln pod kieruu- Petersburg, 3 marca. (P.) Termin ochrony l Rozpędzono tłum i przytem jest dużo ciężko 
kielll hr. Zepp~lina stacyi tloślviadczalnej aero· wzmocnionej w okręgu akmC>lillskim przedlużono! rannych i zabitych. 
statów, podkreśl:-jąc wielkie znac:teni.e żeglugi do si~r'pnia, w Aleksandrowie i Kowrowie zaś do ; Poznań, 4 marca. (WI.) Akcyo. ratunkowa w 
powletrznel pndczas pnyszlyclJ. wojen. Wyraz'Jno wrzeSll1a. ł P' d t l l' Ch k' 
takie życzpuie, ażeby Niemcy uie pozostawaly mińsk Litewski, 3 marca. (P.) Grupa obywa-' oznamu ~ man. a pose s (l p~ rz.anows -Iml 
w tyle w Lylll wz~lr.tlzle poza lIIucmi państwami. teli :dem~kich stara się o ut.worzenie Towarzy- za.ostrza Się; oboz konsarwatystow popIera coraz 
Sekn.tarz sWuu Dell>lu'k od.IJwiedzlaJ, że skarb stwa handlowo~przemyslowego dla prowincyi za- ~ goręcej kandydaturę adw'okata Trąmpczyll,;kiego. 
państwa zasadnic7.o spl:l"ciwia się takiemu pro- chodnich_ I W kolach demokrat-yczn-ycb pa.nuje ogromne rOZ-
jektowi, pon t:.waż \\ l m'::6a1by on zbyt wielkich Kijów, 3 marca. (P.) Stowarzyszenie żeglugi goryczenie. 
kosztów, ale rhll:,ly związkowe poważnie omawla- powietrznej buduje własny aeroplan, czlonkowie 1'!!!!!!'!!!!!!!'!!!!!!'!!!!!!!~'!!!!!!!'!!!!!!!'!!!!!!!'!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!'!!'!!!!!!!!!!!!'!!!se!'!!2!!=!!!"!!!!!!"!!=3!!!2!!!!!I 
ją. tę sprawę, tl poszczególne zarządy cesarskie zaś oddzielnie-helil(QptHr i 3 aeroplany. Kółko Odpowiedzi Redakeyi. 
pruwadzą. odpowiednią aule.etę. WIlIosek o urzą- lotników Itrzy politechnice przystępuje w marcu 
d7.eniu stacyi doświa1czalnflj dIn. aerost,ttów przy- do butlo wy aeroplanu. I RobDtnikDwi fabrycznemu, aamoukowi. 

, W grudnIu roku zeszłego prezyaent m. Łodzi ogloslt: 
JęLo .iednomyblnie. ł Kijów, 3 marca. (P.) Rewizyę techniczną ko- 1) że polska komisya szkolna już sporlądzila rozkbd 

Wwhń, 3 marca. lP.) Izba panów ptzyjęla I lei poludnlO\1o zachodnich zakończono. składki szkolnei DIl ro~ 1910; 2) że ten rDzkład mogą 
,re wszysLldcl1 l'tytauiacu p~ojekt pralI a o l'ekru .. l Woroneż, J marco. (P.) W sądzie okręgowym llltereaowanl przeglądac codliennie w Magistracie od 
tach. Wśród obrad cztouek prawicy, hr. LedeiJour zaczęlf\ się i:llJl'awa o pogrom :i.ydowski w Woro- godz. 9 rano do 3 po pOludniu, z wyjątkiem świąt i dni 

galowych, w ciągu dwóch tygodul (od 14 da 28 grudnia) 
gorąco witał prz,ygotowane zbliżenie pomiędzy Au- neżu w roku 1905. Oskar2onych jest 40 osób, 1 przedshlwiac rekll\macye I 3) że po uptywie tego ter. 
stlH a Rosyą świadków 119. mlnu żadne reklamacye nie będą uwzględnione. 

Plen!;1 uświadczyI, że lwżJyaustryak zgouzl TyWs, 3 marca. (P.) Oddano pod sąd b. na- O~loszenle to bylo rozlepione na rogach ulic i dru 
się na zbliżenIe z Rosyą nietylko dla dobra po- \ czelnika wydziału śledczego w Tyfiisie, Ma.czyń- kowane na pierwszych stronicach nRo:CWojU" w Nr. Nr 

l 1 l d . 237. 238 I 239 z dnia U. 15 l 16 grudnia roku zeszłego, 
koju elJropejskiego, a e ta ,że d a obu panstw skiego, oraz dwóch rewirowych za podlożenIe pod a prócz tego, była o nIm wzmianka w tekśl'ie (w .Kro. 
bałkańskicb. Ale zbliżenie to "inno byc uwaruu- bramę domu bogatego kamieniczuika bomby, w ee· nlce-). . 
kowane daniew Rosyi w calkowitym zakresie po- lu szantażu. l Ponieważ Pan nie reklamował w oznaczanym wyżej 
wtórnych zapewI ieli, że Austrya nie ma żadnych Paryż, 3 marca (Wł.) Król Ed I ... ard przy je- dwutygodnlolVym terminie. t j. lD'ędzy H a 28 grudnia. 

l . J l' więc dziś reklllmacyll byl:aby spóźniona Członkowie ko-
wz!.; ęd.ow tery tOl'J ';' Ilych na Bal eauaCIl, oru.z tem, dzie tutaj w poniedziałok po Jlołudniu. Z Pary- misyl szkolnej powillIIi byli Panu to wyJaSll!ć, kiedy się 
aby Hosya ~jet!Loc~yla się z Austro-Węgrami na Ź(l do Biarritz wyjedzie we środę, Podc~as po- Pan do nich po nlewczaate z reldamacYI\ udawal. 
grunCie tel konset'\\ atywllej polityki wscllOdniej, bytu w Pary~u król odbędzie kouferencye politr- t - x.. acz ... 

która powinna zmusic państwa bałkańskie do czne O F I A R Y 
zrozumienia, że polItyka wschodnia ma być pro~ '. KOllStantynopol, 3 marca (Wl.) "Tanin" do- ( • 
wadzona nie drogą ruchów rewoluoyjnych i intryg, nosi, że geueraŁ Nazim basza, ktory mial w Ba- . 
lecz jedynie pod opieilą mocarstw. gdadzia objąć stanowisko gubernatora. i komen- ł 

Z>I iązek austryaclco-niemiecki, już od lat 30 danta 6 korpusu armii, podal się do dymisyi. I 
poręczający pokoje i nikomu nie srożący, jest ji}- l Ateny, 3 marca (\VI.) Pomiedzy rządem a 1 

drem ugtUpOIVania. pohtyczneśo mocarstw euro- . stronnIctwami parlamentarnemi doszło do call<o- l 
pejskich. Ten zwią;~ek powiD.ni popierać wszyscy , witego porozumienia w sprawie zwołania zgroma-
patlyoci austqaccy. I dzenia narodowego no. wrzesieu. 

WIedeń, 3 marca. (P.) Na posiedzeniu rady; Nowy YOlk, i:ł marca (Wl) Stwierdzono, że 
p"ń.;twD. Kramarz pO'rllflJzial: Unia slowIańska wskutek zasypania pocią.gu pr.-::ez lawinę, zgill~lo 
glosować będzie przeci w budżetOlfi i przeciw 90 osobo 
prawom fiIJansowym i nie zmieni swojego stosun- • 
ku do rządu, dopókI system rzą.dewy nie ulegnie Z ostatniej chwil:. 
zmianie. I Berlill, 4 marca. (Wl.) Duże wrażenie, zwlasz~ 

Odpierając zarzuty z powodu swojego wy- ' cza w sferach przemysłowych i handlowych, wy-
jaz?u d:1 Ro yi, Kramal'Z r~owiedzia!: O~ czec~ów warIa tutaj wiadomość kursują,ca dziś na giel-
mozna zą,uac patryotyzlT1U Jedynie czesIIlego, WIer- '; .. ' , . . . 
nOś(;1 królowi czeskiemu ale uie m~żna żatlać od dZIe, ze konserwatyscl angielscy zapeWnili sobIe 
nich patq olyzmu aust;·yackiego. Bez c·zecllów poparcie stronnictwa irlandzkiego, w ch wili, kie-
i stO'rltaIl po ludLiowych Austrya odda.wna byłaby dy na porządek dzienny wejdzie sprawa zapro-
pO(lh'glllt. l 'leulcullI. ~Ie chcę, aby Anstrya. stała wadzenia w Anglii cel ochronnych. Wedlag ogól-
Sl~ n!elllleck~h ale Dle. chcę takze, aby staia Się nego przekonania uklad ten dowodzi że dni ga-
SlOWHHIsl;ą,. To ostatnie wywołałoby rozlam po-. . ..,' . 
międly słolliull::;zCtyzną zachodn i ą a wschodnią. bIDetu Asq.u~ta są PO~tczolle l ze. rządy obeJn:ą 

Nllltży z"niochac Wt'Wllętl'l.11 6J pulltyki samo· lWllsen\'atyscl, którzy Dle omIeszkają wpl'owadZlc 
bójczej. Gllybi AU$tl·yU. była sprawiEldJiwa dla w żlcie cel ochronnych, wymierzolljch IV pierw~ 

Na f/pisy dla niezamożnych uczniótIJ 
gimnazyum polskiego. 

~I\miast :-vie.ńca na grób Ś. p. Jana Krąkowsklego, 
AntonI Gałezynskl z żoną 2 rb. 

W. Radalewskl 2 rb. 
Na wpisy dla uczniów progimnazyltm polskiego 

J. Radwańskiego. 
JanostlVo Czarneccy, zamiast kwiatów na trumnę 

Ś. p. Jana Krakowskiello, 3 rb 

SPOSTltZEZENIA IIIETEOlWLOGICZNE 
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I~ §.s ... . ., :> 
~ó 'UJ !:;: "' .. ", 
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Za spokój duszy 
Ś . t P. 

Ignacego 

Stanislaw Frydrycbowicz przyhyl w od wie 
dziDy do mlodszego Sltt'gl brata Jana, za.miesz­
l,alego w Chi,'ago pod .1'& 932 przy ul. Nobla. 
Obadwaj bracia, ludzie wyl\sztufceui, pochodzą 
z PUZD:ł11,k e~o. St. Frydrychovlcz ouby! nowi­
cyat u 00 Zmal'twJch\vstańców w Rzymie, lecz 
z powodu słabego zdrowia musiał ,,-ystąpic z kla­
sztoru. Nast,~pnie, jalto profe"or Ję 'r,yków, prze­
bywa! w Wiedniu, skąd wyLral się do Ameryki 
w celu zbadania stosunków wśród rohotn ków 
pol~k ch i węgrów, oraz dla studyów w zakresitl 
filologii W tym tpż celu pracował jaldil czas 

wemu czaszka pękła, a mózg wytrysnął na zie­
mię. Jan, pragnąc oslonić brata przed cioselll, 
otrzymat również uderzenie w glow~, na szczęśce 
niezhyt silne. 

Gdy przybyta wreszcie policya, Stanisław JUŻ 
sl\Onał, a Jana wraz ze zwiokami Lratn. zabrano 
ua stacyę policyiną. John Iberohl obrzucal rlle 
szczęśliwl~ ofiar~ przekleń,twluni, gdy wynoszono 
zwłoki. 

Wolanowskiego 
Sekretarza Szkoły Handlowej Iberold i Me. Ca~l nie spodzie ... ali się, ażeby 

ktolwiw Iek mógł ująć się za Dieszcz~sliwyllli prą­
byszami, ufui w lllOC n etyl,alnycll pr,lW szyukal'­
skicl1 w Ameryce; na,jz eJt1 te jednak zaw o<lly Il'b 

Kupiectwa Łódzkiego 

odbędzie się dnia ó marca, o 1Z0dzin!e ll-ej przed 
połujnlem, w kościele św Kuyżs. nabożeństwo 
żllłobne, na które zapr~szaJIIt rodzinę , kre~nych, 
przyjaciół 1 znajomych 

, w Pt'nsylwHni, w kopalu lach Mc Kees Rock. Oba­
I dwaj bracia uduli SH~ wieczorem do teatru i po· 
I wracali do oomu. 

GrOUf) wyuituY"h polaków or:lz Zlla "mych 
braci Fry ,J rychowiczów, a Zar ,ll.e m kOll$1l1 au 
slryackl p Sihve .·, tri cZl1waii, by slecJztv\ u ot.lbylo 
się z cal~ scislost!lą· Koroner przekonał s ę, ze 
żaden z braci nie dal powodu do sprzeczki, a 
tern mniej do zbrodniczej nap'.lści i natychmiast 
po!ecH wypuścić 7. więzi e ni ,t brata ofi ft ry, JatJu 
Fryt.lrycllOwicza, którego salonist" t "zyn cart) za 
areilztowat 

628 KOLEDZY. 

Polacy w Ameryce. 
Z powodu Jlewnego des/czu schronili się na 

chwllę do szynlwwni Johna Iberolda, guzie zażą­
dali piwa. 

Po otrzymaniu dwóch szldanek Stuuislaw 
Frydrychowicz wręczył uslU~Ulącemll parobl\Owi 
(bartender) srebrnpgo dolara, prosząc o re sztę. 

"Bartender" - Rohert Me. Call wolał jednak do-

-;-

P. Iza PoLóg pisze w "Dziennil,u Kijowskim" 
o poniewierce, jakiej doznają w miastacb amery­
kańskIch polacy, zwłaszcza nie znający z8mery­
l<anizowanego języka angielskiego. PullUdką Jest 
nienawiśc względem cudzoziemców, a ujawnia się 
ona w formie bl'utalnej. 

, lara slifaść, zamarl{Qwawszy w kasie tylko 10 
centów. 

Na nalegania stanowcze wydania reszty, po­
znawszy, że przyhysze są europejczykami, Me. Call 
poch wyci! drifg i ugodzi! z \ylu w głowę Stani- l 
sława Frydrychowicza z taką silą, że nieszczęśli-

John Iberold i Robert Me. C,t1I, od który,h 
nie przYl~to kaucyi, oddani zostali pod są,j pod 
zarzutem dol\onanja mordu. 

Stosunk i tameczna jasltra wo ilustruje nastę­
pujący wypadek: 

Urobne Ogłosz8n~a. , 
A I A' A , Meble z kilku p'lko­

• • I . lÓW sprzed11m bardzo 
tllnlo. N&wro~ 38 m 12 86i}'128 

A Udzielam korepetycYi, przy­
sposabiam do szkół. na świl\· 

dectwa. Nr.uczyciel, Mikołajew· 
sb 3~-46. 1178-2·-1 

DZierżllw y ogrodu w mieście, 
r.lbo bllzko mll\S'a, z drzewa­

mi albo bez drzew, poszu'łuię I 
za'ILz. Oferty w A(łmiulstrlloCyl 
"RozwolU" pod "Ogl'odnlk dzier­
żllwl'a~ 1188-1 

Do wy na ęcia od l ·go kwietnia 
2 poko'. z kuchnJ.. I przed­

pokÓJ, wodOCiąg I zlew. ~Iedrogo. 
Wla~omość u rządcy ul. Sklado· • 
wa Ni Hl 117',\-2-t 

Do sprzedlluia sypill.lnla dębo­
wa najnowsze~o fasonu I stól 

rozsuwlmy, niedrogo. Ulica An­
drzeja 28 m ? 1050-6-6 

Dosw adczony korepetytor przy­
spasabill. do wszystkich klas 

glmnazyum. oraz na ŚWIadectwa. 
Wiadomość Dzielna 40, m. 1 od 
1[. 7-8· 1545 

Do sprzedania sklep spozywczy 
w dobrlm punkcie. do brze 

prosperujący Ulica Gnb!lwa 30 
wiadomośĆ wsklenie. 1126-33 

M agiel do sprzedania z powodu 
zmll\ny Interesu. Wldzswskll 

~ 22~ ] 157-3-2 
Mi. .dycdowlek, tlZ6Z1'IY, z kau 

eyą 4(0 rb. I wIęcej, poszu­
kuie miei~ea Inklsenta, ekspe­
dyenta lub jakll'gokol wiek innego 
Oferty w "l:tozWOJu" dla .ł'rt\Co­
witelo· . 1183-3-1 
N auczyclel Ira z patent<lm slkóI 

,ocz~t\i:owych, z cz;te~okl!\so· 
wem wykształceniem, poszuku ' e 
posady 'ub korepetycyi. Wiado­
mość: ulica Głównllo 38 m. 14 

36li! 
Obiady zdrowe l I:!m!\C~ne IV dl 

mu prywatnym. Zawadzka 10 
m 2'-3 1165-3-2 
OSilCt~duOdC. ZlIklad krawiecko 

rep_racYJny z prllln'l\ cheool 
CZUI\ na mltllscu. WIdzewska 135 
w porlwórzu. 1115-6-4 

POLrzebne podręczne. 
dowska ~ Iq m 14 

Putrzebna ~dollla lorwierKa 11 0 
pończoch . Wiadomość ZllChod 

nla 20 1177-3-1 
plac do sprzedanul przy ul!c~ 

Leśnej Zll Górnym Rynkiem 
W!adomo~<i Andrzeja 62 m. 19. 

1185-3-1 

Potr.lebny chlopieć do terminu 
do szewca. Mikolaiewska 39 

1i91-2-1 
p0ItOl umeblowany, .osobne we)' 

8;:le, do wynajęcia. Andrzuja 7 
m 32 ]191-1 

Po~rzeDny człOWiek do gospo­
darstwa, umie ący pracowac 

Do sprzedllnia piekll.rnla z Cli.' I 

łem urządzeniem Ullca Stry­
kowska 22, wiadomość na miej­
scu. 1164,-2-2 

I w rol!o Wiadomość Plotrkowsk& 

Filia pieklIrska w dobrym punk­
cie do sprzedanIa. !t'ranclaz­

kańsk!\ 3b 116lł- 3-2 

LukaJ 0010\l.y, wal's.lawski, z ao­
breml GWladectwaml, poszuku­

je miejsca. Andrzeja 2~ u stróża. 
1160-3-2 

Maszynista z dobreml śwhdec­
twami potrzebny zaraz. Józef 

Melsner, Zal'zewska 165, mlyn 
parowy 1150 -3-2 

Młudy człowiek, cllrzesciJlIonln, 
maja.cy lat 27, samotny, 

z świ~ dect"em 5-clo letniej pra 
cJ na kolei, Jak: równiej z pa­
tentem z ukończenia kursów bu­
chalteryjnych' zUlljący języki: 
polSki, rosyjski I niemiecki, po­
Bluku e zajęo la W blurse lub 
kantorze. Pterwue dwa miesiące 
podejmie się pracować bezpla.t 
nie. Oferty w Admin. "Rozwoju" 
pod .ZlIlecle~ 1187-2-1 

M as:tyll~ \1.0 szycIa 8pr~tldam 
I tanio. Ulica Aleksandrowska 

oM 73 ~. 1175-'1-1 

)i 141, A.. Kobvlańslri. 1149 3'~ 

pOLrzebua ko bleta, umie. ąca go 
tować. Ul. Milsza róg Ląko­

wej, restauracya 1132-3-3 
POSlU~Uję miejsca gospod y Ul, 

do zarządu domem lub u po­
jedJńczeJ osoby, może być nil 
wYlazd Wiadomość w Admln 
nRozwo;u·. 1139-3-3 

PrZYIILl\kal Się pies czarny, fa · 
&y taks, \roch~ podpalany 

Odebrać go można ul. Wólczan 
ska 89 m. 23. 1141-32 

S klep kolontalno uJILrybucJJlly 
oraz różne sprzęty domowe do 

sprzedania. Chojny, ulic& Cau­
kiego Ji a. 1180 -3 1 

Sprzedam sklepik KolonlaluJ. 
lJl WólcZIInskll 14,3 112133 

S rnllczne obiady nil śWlezem 
maśle po 30 I 40 kop . Głów­

nA 5 m 7 I-~'A 11'~tro 11 16 '4 ił 

,-

Sklell spoŻiwclo-dystqbueYJ Dy 
Jest do sprzed'l1lla z p() wod u 

tmiany interesu. SłowiańSka 1 i.. 
1167-3-2 

Sklep kolon alno-dystrybucy ny 
do sprzlldania Z powodu cho­

roby. Ulica Zakl\tna .N2 80. 
11'15-3-3 

Skle~) rleŹD ~c~y do \fydzlerŻll' 
'" lenia z rlużvm pokojem l 

waraztatem. WIlldomo~ć ul. Su 
walgkl\ .M 12 115'l-;{-2 

TtllllO do sprzedll.n\!fo kaWl&I'Dlllo 
W dobrym punkcie, zaraz. 

G bern"tnrąkn. 12m 4~. 114'i''lp2 

U rządz~nlll s,japolVu ta.nlo do 
sprzedaniII. Wiadollość w AIi­

Inlllist.raryl .Rozwoiu· , 11344'2 
7 dolny śJu84rz, monter, 1Jl&szy­
to. nlsta, poszukuje pracy Laska­
we oferty uprasza składać w Ad­
mtnistracyl "Rozwoju~ pod Z 

1193-2-1 

Zagubione dokumenty. 

EmiliII RJzałia Gó reCKa zagu­
bila kartę od paszportu, wy­

lana, z fabl'. Kalusinara 11793 '1 
Leoaard GJ:OgOWSkl zgubl~ pau­

port, wyd&ny z gminy ZycbUn, 
pow· klltnowskiego. 1Ib8-3-1 
Z "ginął kwit od pas~porLu na 

Imię Józefa Lamorskiego, wy· 
'any z fab"ykl ROUSS'Illll. 958-1 
711~ Ill(;li karta od P&StpOl'tu l 
.... kartka od doktora, wydano 
z fabrykI Poznańsidego na imię 
Stefanii Jaworskiej, Proszę zło­
żyć takowe w kantorze Poznań­
skiego. 1173-1 
zaginą! IóWlt od paszportu na 

Imię Michała Kowalskiego, 
wydany z fabryki StolarowlL 

1176-3-1 

Zaginęła karta, od pa<;zpor'u na 
imię Stanisława Z'a llilsklego, 

wydana z fabryki L~ouhllrdtl\ 
118+-1 

Z ag,nęło śWIadectwo zl\llC'zen o· 
we za 16 21566 1. przesyłki 

L6dź-Warszl\wa 14206, wydane 
ze st. Łódź Fabryczna. Swiadac· 

I two to jest nie ważne. L Plck. 
WI4-3-1 

Z agJr,ę!lo kllrtllo 0\1. paszportu, I 

wydaM z fabrykI Blrnbauma 
na Imię Szczepana Mlkołaiczyka. 

1159-3-2 
Zagtnl\ł paszport na imIę Ma-

ryjllnny SODolewalrleJ, wydany 
z gminy Widzew, powiatu laskie­
/lO 1151-~-2 

Z 1I/(lna1 paszport na ImIę Leona 
WójcikII, wydany z gm. Pod­

dęblce, powiatu lęczyckiego 
1129-3- 3 

ZaglDął paszport, wydany przez 
policmajstra m. Włocławka na 

Imię Bronlslaw)' Nowakowskiej. 
1148 3-3 

Z!;giuąl pasi:port na lwię Adalllllo 
Wlchorsklego, wydany z m. I 

Kalisza. 11M-3'3 

FARBIARZA 
na wyjaxd zaral: pos~ukuie far­
biarnia I pralnia chemiczna w 
mieście gubernialnem. Zgt03zenia 

l u wlaście!a domu: KonSLantynow­
ska Ni 66, w ponleizidek 7/11I, 
od g 11-1 P p. Tamże potr'lebna 
zdolni' prl\sowf\I'ZI{!\ 619-3 

ZGUBIONO 

Z a~IDą1 paszport ua Imię KAta- l 
rzyny i Heleny BOĆkow8kiej, . 

wvdllny 'z SIIDdomierzR. 117431 I 

wczllraj wieczorem W telltrze 
Wielkim torebkę, zawierającl\ 
klucze, na których mi bardzo za­
leży. Proszę odealać za nagrodą 
J' b li. Andrzs1I' 7 m. 9. 627 

Zaginął chłopieo blondyn, z 
niebleskleml oczym", lat 12, w 
ubraniu uczniowskiem, nazywa się 
Zygmunt Gudziarek Ktoby wIe 
rtzlal gdzie się znajduje, proszo­
ny iest o zr.wJadom\enle rodzl­
ców, róg Alekaantirowskiej i KIl;I ­
kil. ~ 4, do Teofila Grabowskie 

Z aglnęia karta od pa3zpor~u na , 
Imię Michała Makówki, wyda · 

011 z fllb'yki Schlee 1182-1 
zaglDąt kWIt od paszportu na 

Imię Sujne Rywy Męderzyc-
kiej, wydany z fabryki J. Woj­
d,s1awsklel1;o. 1190-3'1 IlO 612-3-1 

--~---

p O S l U k Uj" e ~:!sl~~~~=~~. 
la, p szącego 

biegle na maszyn e w językach 
polslIim, rosyjSkim l ewent. ul\lnie 
niemieckim. Oferty w ad.minlstra.· 
cyi ninielszego pisma sub. W. 125 

1\10-;1 1 

PI'es duży, bolcB, z krótk eml 
uszamL logonem obclę· 
tym zaginął. ZnAlazca za 

nagrodę odpowiednią odprowa­
dzić zechce, Kon8tantynowska 57, 
m. 27. Ostrzega sIę przed naby­
ciem 6tq-B-1 

Zag nął fo. słerier 
blaly, z czarnym łebkiem, czarn~ 
plamą na lewej tylnej łopatce I 
pod brzu8zklem, z bllzną pod 
szyją. Laskawy znalazca raczy 
go odprowadzić za nagrodą na 
ul. Wirlzewska 78 III p 602'3'2 

Remiza IJB1USTOL" 
Wlaśc. A. neumann i S-ka 
(d",wn. Bartosz), wynajmuje e1e­
gllnckie kIlrety, powozy etc na 
godziny, dnie I mieSiące dla iaz­
dy po mieście, do miast sąsIe­
dnich i na polowanie po cenach 
umiarkowany cli • . Staranna obslu­
gal Ulica Piotrkowska Ni 119, 
telefonu 1053 2B49r 

P ; ,. o 2 oknach umeb ,o wa-­OKOJ uy, we i ście ws~ólne, 
z a r a z do wyna l ~cl!\ 

przy rodzinie, dla przyzwoltei o­
soby, wiadomość uL Widzew ska 
oM 50, pięt. 3, lew, oficyna, m 27, 
codz. zast można od 7 el wiecz. 

617-3-1 

Pokój 
umeblowany w ś,ólilllieściu, z ca · 
10dzlenDem utrzymaniem lub bez, 
dla inLeligentnej kob'ety (\0 wy­
naJęcia. Wladomosć: ul. SreduJa 
Ni Ił m 11. ~21- 3-1 

TEATR "MODERNE". 606--3 

Dziś nowa zmIana programa. - Pomiędzy Innymi bI1rdzo pięknymi obrazami demonstruje się: 
• • • Przez pierwsze 3 dni ttemonstrowl\n!Pr C I e OJ będzie I część tego wspaniałego o brahu: 

II Nakaz Faraona i Nandz8nia rhi~BSZa, 
Sceay biblijne, wykonf\ne pod osobistym kierunkiem znauego historyka Stanów Zjed!loc~onych, PeLers'lI., 
nmerykańsklego rabina. Wspanlaly ten obraz Składa się z 5 dużych częsci, 11,000 stóp, I będzie demon­
strowany częścIami. 2) F 'ancus\(a deputacya W rł'llłskwie. Ostatnia, owo· ć II 

Teatr Polski 
Jutro po południu 
dla mlodzieży szkolno 

Jutro o godz. 8-ei 
m. 15 wleczof<1m 

2309 po raz drugi " "~e 

"' \':.'DI_.' li poemat dramatyczny Mickiewicza. 

........ 1 ••• '" Początf'k o godz, 31/. po polndn. 

rz ro • 
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Ol' tQść! Nowość! 
tyQko za 7 rb. 50 kop. === I 

1 domowy "Teatr Illu-
ł ston", który w zapel 
ności zastępuje w EZy:.lt 
kle teatry I Iluslooy 

SWIATLOLECZNICZY i ROENTGENOW8KI GABINET 

:: S. 8:4. T 
lluslon ten moiUH 

urzll.llztć 11 siebie w 
domu bez nadzwyczlli 
nych trudnośc1, bez 
wybierania mlelsca I 
wszelkich przygoto­
wań. Zamawiaiąc li 

naS Teatr llu8Ion~, możnll dawac u siebie w domu dlll rOQziny i zoa­
jom·y"ch przedstawienia żywych o.braz6w (nie zacmionych), .1llianow.icie· 
opery dramaty, tragedye, komHlzne sceny różnegO rodza 'u, zdjęcia 
z nat~ry. tańce I t. p. Obrazy wychodzl\. jak w naturze. '! różnych 
kolorach, nadzwycz&juie wyraźnIe, bez żadnego migania, duzych roZ­
miarów. Aparat ,.T~atr llluslon" takiej konstrukcyi. że każdy ll\two 
może się li nim obchodzić. Rolo w obrazach wypełnione przez wszech 
ŚWiatowych znacych fortystów Cena aparatów: 

:Ni A z 3 wstążkamI! 150 obrazów - tylko Rb. 7·50 kop. 
M B z 4, " 200. ". 10.50 " 
:t6 W z l) " 250.. ". 15.- " 

Oprócz wyżej oznaczonych mamy na ' siadzie aparaty do 50 rb 
1 drożej Zapasowe wstążki z obrazami do aparatów. WysylllJl/rcy 
pieniądze naprzód za przesyłkę nie plllCą. Za przesyłkę doliczamy 
85 kop. (na SyberYę 1 rb. 25 kop.) Katalllgi z objaśnieniami obeho 
dzenla się aparatem wysytamy przy zamówieniu. 

Adres: Dom Exportowo Handlowy G. TESZNER i S-ka. 
Warszawa. ErywańsIla .MI aSA. ~28-3-il 

Warszawskie Laboratoryum Chemiczne 
poleca: 

Perfumy Konwaliowe 
o niebJwalym niezrównanym zapachu. 

Flakon w pudełku 1 rb. Skoncentrowane 3 rb. 

Wodę kwiato ą= "Ogród kwitnący", 
• Orkyse", "Sorella." i .tlysore". 
Wyborne, udelikatniające cerę .mydIa. prze­

tłuszczone - tylko po 10 kop. 

Prosimy zwracać uwagę na firmę. 

IOsta-tn1a No"Wośćl 
lJedJne dzieło w polskiej literaturze! 

"Taiemnice i lagadnieniau 

MAGU, ~PNOTYZMUl SPIRYTYZMU i MAGNETYZMU 
stronie 208, okolo 50 rysunków. 

Powyższe dzielo zostalo ulożone wedlug najlepnych źródeł 
t łraktuje o nauce Magii, która, Istnleja,c od wieków, znana jest 
wszystkim z nazwy, chociaż nlelll;lznl tylko posiadaj a, o niej Istotne, 
op.rte na poznanIu treści pojęcIe. Obok objaśnienia :t;asad, dzlelo to 
pneważnle zawiera przepIsy praktycznego zastosowania Mlt.gll, wsku­
tek ezego każdy z czytelnIków zdoła osla,guąć dzięki niemu wyniki 
zdumlewaja,ce, ogólnie uważane przez niewtajemniczonych za nlemo­
~lIw.. Przed csyte1nlklem twarzl\ się wrota nowyeh cl!:arodzlejskleh 
.wlat6w, pozna ou I zdobędzie sztukę kIerowanIa tomi ukrytemi po­
łęgami, któryeh dotąd byl Igraszkl/r. Nadto dzle:to to zawiera nie­
ocenione wiademośel pn.ktyczne z dziedzIn pokrewnych M.gii, jak 
8pir,t,zlD, Magnet,zm, aypnotyzm i t. p. Wykład jest 
l1'osumlaly I praJ8'tpny dla kaidego czytalnikll.. 

C_a rb. a, II przesyłka, rb. I.al, za zaliczeniem o 10 k. 
4rołej. 

Do D.bIda we wlIIYltkleh ksIęgarniach VII Warszawie I na 
prowinCJI. 

Sklad główny. KSIĘGARNI POPULARNEJ w Warszawie, 
Ś-to Kra,aka Nil 42. Wyplsuja.cy Jednor:lzowo 5 egzemplarzy 
I. przesyłkę nie placa, Gratis i franoo wysylamy każdemu nmj­
nowBly katalog ksl_żek po cenach zniżonych I wbsnyeh wydawnictw. 

• 

4-49-3-3 

BldimliIh .... SE 
zakładanie i prowadzenie ksią.g handlowych 
na godziny uskutecznia rutynowany buchalter 
poważnej instytucyi. - Oferty sub "Rutyna" 
przyjmuje administracya "Rozwoju". 96 

Poszukujemy 

trzeźwego, uezciwego i spokojnego człowieka, um;ejącego 
czytać i pisać doorze. Po:iąduuy portyer, mający syna lat 
18-19, który mógHry być na. posyJki w kanLorze. Oferty 
ze świadectwamI skłaclać w hantorze fabryki maszyn J. 
~rlm8zewski, Nowa ~ 5. 699-3 

Reda.lItor orl})C)wiedzialny St. ł..ąpióski. 

Specyalnośr, : Choroby skórne, włosów, weneryczne i moczopłciowe. 
Kr-ółka .Ni 4. 

Leczenie promieniami Roenlg"n., 'wialłem Finsena i kwarcowem 
(choroby skóry i wypadanie ",losów), ElIrądami wysokiego napięcia (świerzba, 
heIPoroiJy) .• - ~Iektroliza (radykalne usuwanie szpecących wIosów). - Masaż 
.ubracyJny I pneumatyczlII~ Jlodlug prof. Zabludowskiego (niemoc plciowa). -
K.Qiustyka (usuwanie brodawek). - Endoa i cystoskopia (oświetlanie organów 
moczopłciowych). - Elektryczne świellne kąpiele i gorące powietrze. 

Godziny przyjęcia: 8-2 rano i 5-9 pp. Dla pań osobna poczekalnia. 

Ce~tr~ln~ . klinlk':l j 'k~~i~!n~~i, b~"~k~I~~l.. 
'ch~ro~ Z~~Oi l Jamy n~tn~~ ; Jem, otomany. ł.-ch foteli, stoli-. I ~a do k~rt. biblioteki, zegau duo 

zego stoJącego. zegara marmuro­
wego kominkowego-sprzedam za 
bezcen. ul. Szkolna Nr. 23, Stróż 
wskaże. 583-3-3 ro łodzi przy ul. PlotrkofIJskieJ ng 86, tel. 11 .. '9. ; 

'fal,sa nadzwyczaj dostępna dla wszystkich. Konsuliac)f'ilł l AnToni 
bezpłatnie. _.rwanie zęba 15 kop. Plomba i\i~innflAt 
35 kop. Sztuczny ząb 65 kop. Przeróbka nHn~H 
i repa raDowe fiztuc:Enych zębów 50 kop. Przy Łódź 
klinioe znajduje się specyalne laboratoryum do wyrobu ka NA 141 
sztucznych zębów. - Przyjmują. tylko skończeni lekarze I po~ecll na seZGU modne kl\pel.u~ze 
dentyści . . Juz dobre od 2.50 do 6 rb., JaKO 

. 5:ł6d8 I też czapki fantazyjne i sukienne . 
50n-7 -6 

Dr. S. SZNITKI_D Specyalista chorób skórnych I . 
Brednia l6 2. włosów, weneryoID1ch oraz ' Handel win i tuwarów kolon alnych 

Chorob, skórne •• ene· niemocy płciowej l .Warszawilll w dobrym punk· 
ryczn. i maozopłoiowe, ; D S LEWKO IC I cle, zaopatrzony w towary, dobrze 
Leozenie elektryZl!ioyą I maeatem, ~ t W Z prosperujący, obrót roczny 30,000 

Przyjmuje od g. 8-11 fano. ł· I rubli, komorne tanie, sprzedam, 
od 5-81/, wlecz. 4:69-r Leczenie elektryc~noścll\, elek ! wyjeżdżaiąc, z powodu choroby. 

trrcznym śwIatłem i masażem ~ Oferty pos1e l'l'lstante. Warszawa. 
WIbraCYJnym. I okaz/clafowi z!!!lilz'ka 1ł200ł5. 605l 

D-~ I. LIPSIYC 
Badan!e krwi przy syphili8fe. ~ 

ZachodnIa 33 tobok Lombar. ake.) l 

Przyjmuje od 9-1 l od 6-8 w., I 
•• ;. w niedziele od 9-3. Dla pań od 

choPcb, dZiecI. : 5-6 wlecz. 114,r 

p",'m~;C;:tD;f/,:d.:~ ;':; Dl.mn~. LEYBERG 1 

Dr. L. PRYBULSKI rlU Krótka >fi 5. l 
CHOROBY SKORNE. WŁOSOW, WE- Ch I 
NERYCZNE (syfilis) I MOCZOPŁCIO oroby weneryczne, mo- i 
WE (endoskop i cystoskop) I NIE . czopłoiowe i skórne. 14891' 

MOCE PŁCIOWE. l 

Ul. POł~:;~::Z~ Nil 2. I Specyalista Ghorób skórnych, 
Prz}'jmllj~ od godz. 8-1 r. i od 1.-8 w., t' wlosów, wenerycznycn i dróg t _
____ p~a=ni~e~o~d~5-3~P~O~p~Oł~._1~4~2~~r-_ 

Dr .. med. 

AlIkB&D~1r FABIAN 

- moczowych . 
I Przyjmuję codziennie od 8 - 1 1 
l w połUdnie I od 4 - 8 wieczorem; i 
f W niedziele i święta od 9 - 2 l 
~ w pot 149r i 
: Dla pań osobna poczekalnia. 

filGUŁU PBlfUY3ZClliĄCYCl! 

O~ CAUVIN'Ą 
(PASłV 2l<JCł'fl 

00 cab)f(:!a we ",szysi~ictl 
większyCh apteka.ch. 

a'" PARYŻU F;u\}o"rg 
Saklt-Den! •. 147 

490-10-2 

ul. Rzgo.aka .Ni 3 (róg Gór­
nego Rynku). 

Cboreby nerwowe i wewnętrzne. 
Do 10 rano i od 4,-61/,. 2251 r 

Dr. B. Rej t, 
ulica Srednie .NI 5. 

Po drodze od Dzieluej do Ce­
gielnianej zgubiono 8 weksli ra­
zem na sllmę rubli 69261 kop. 
z żyrem Ch. Beisa. Uczci lVy zna­
lazea raczy zwrócić takowe p. Ch. 
Belsowi Dzielna 29, za wyna!{ro­

j dzeniem 25 rubli. Przed nabyciem 
, lub dyskontem weksli ninie)szem I .się ostrzega· 595 -3-2 

Dr. L. KLACZKIN --D-Ok-tÓ-.. --118ól głowy i lIIIioran'l 

SYPhifio.n:t:~~~:!~a J,~ner •• • Eunenia Kerer -Gerszuni Mig;;~,~j:N~~U;~sin 
oho~ob, dróg moczowyoh. ~ I Bezwarunkowo pewny i nle-I 
PrzYJm. od 8-1 rlluo i od 5-:-8 w . .' . CH0!ł0BY KOBIECE I AKUSZERYA ł sz~od1iwy rOŚlinny srodek. Za, 
dl" dam od 4-5. W niedZIele l :! PI~łrko.sk. 121 l dac w aptekach i skt aptecr.. 
~ więta tylko do 1 rano 746-r ~ PUYJmuli od 9 do 11 rauo i od I tY,lko oryginalnych prosz-

e 3-5 p. p, 602-r kow po 10 k. szt. - Pudelko Dr Jan Caderski I I 1.20 !t. GłÓwn. skt Tow. Akc .• • ! ! L. SpleRB I ~YD 2761rl00' 

b. asyst. klin. uniwer. waraz. ~ Dr mad III Kołzl-" ł 
Akuszer,.a. choroby ch.- • • II. " 

rurgioane i kobiece ! 
przYJml:1]e do 10 r. 4,-6 po pol. ul. PIOTRKO WSK~ 71 I 
Ul. Cegielniana 9 m. 4. 580 Choroby serca I płuc, 

DR Ignatiew 
Specyalista charób 

uszu, nosa i gardła 
ulica Kansłanłynowska N~ 11 m. 5. 
Przyjmuje od 11-12 rano i od 
5-8 wie cz. codziennie. W nie­
dziele od g. 10-1 w południe. 

105łr 

przyjmuje od godz. gIli - 101/, r. 
I od 4-6 PP. 54'1' 

Dr. Birancweig 
ŚREDNIA oM 3. 

Choroby skórne. wener. 
i moozopłciowe. 

Od 11-1 r. 1 od 3-7 w. 268r 

Letnisko Włodzimierzów 
pod PIOtrkowem. wsród lasów 
8osnowlch przy dwóch dużych rze· 
kach (Pilica), stacya koleJki pod­
Jazdowe) ~uleJowskieJ Przygl:ów. 
Różne mieszkania dCl wYM.ęeia. 
Wir. dom ość u wla.ściciela Bul.lzyn­
skle.o. poczta gtlle ów 59fi 1"2 

W Uoczni uRozwoju", Przejazd Xa 8. Wldll.wea W. Czajel'lfski. 
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